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Strażackie 

Biuro Techniczne 
Sp. z o. o. 

Warsza~a, ul. Nowogrodzka 12. 

po Ie ca:. 

drnbiny rozsu\\?a.he . mikowe _p/g modeln 
wystawionego w Poznaniu, pbmysJ'u Na­
czelni!<a S. P. Kolejowej W arszt. Cit 
w Warszawie 1'1ączyńskiego, odznacza-

jące si\ nadzwyczajną Jutwością 

UWAGA: 

wysuwania. 

Firma n.asza wystawiała narzędzia 

na Międzynarodowej Wystawie Po­
żarniczej w Poznaniu, poza kon­
kursem. 
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~CZYTAJCIE WYDACIJHICTQlA § 
§ PDŻARftlCZE! § 
o o 
O KO.\\PLE f UJCIE BIBLJO TEKI STRAŻACKIE! O o o o o B Kalendarz Strażactwa Polskiego (in- B 
B strukcje- ćwiczebne). Lł. 2.70 B 
o Budowanie ogniotrwałe „ 1.50 o 
B Bezpieczeństwo ogniowe . „ 1.- B 
o Technik pożarniczy. . 6 - o 
B Ostrożnie · z ogniem . „ 50 B 
B Najnowsz.e · sikawk;i samochodowe „ 1.50 B 
B Krótki ry( rat-0wnictwa. . . . 2.- B 
o Domy ludowe . . . . . . - . 1.- o 
B Statut straży (z przesyłką) · . 35 B , B Regulamin umundurowania ·i odma- - B 
o czeń . . . . . 30 o 
B Wzory dystynkcyj . . . . „ 25 B B Księga jubileuszowa Łódzkiej Straży ~ B 
o Pożarnej . . . . . . . , . . „ 5 - o 
B Polska _Dyrekcja Ubezp. Wzajemn);·ch „ 3 :- B 
D - D B Broszury powyższe są do nabycia w Administracji '8 
B Przeglądu Pożarniczego. 8 
O D o WysJłamy po otrzym:rniu gotó·.wki z doliczeniem o 
B do cen powyżs_zych lOc,/0 na koszty przesyłki względnie za B 

ł B z:iliczenierµ pocztowem. Konto P. K. O . .N!! 235. B 
ł D O ••••••O•••••••••••••••••••••• ODDDDDDODODDDDOOOODODODOOODDDODDDDDDDDDD 
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O D § Wpłacajcie zaległą prenumeratę § 
§ oraz przedp.latę za III-ci i lV-ty kwartał roku bieżącego. § 
O D -O D 
B Prenumer~ta wynosi: Rocznie-16 zł., pÓłroc·zn.--ie .. ~8 - zł. 50 gr~·, k~"rt~-lnie-4 zł. 50 gr. B o . . ·o O D 
B · Wp!a.eać .należy · najlepiej na konto Nr. 2~5 w P. K. O.· · § B o 
0 zazn~czejąc-~- przeZ-naczenie dokonanej wpfoty. . o o o o . ~· o O . ! ' . r · •• · • - · (d 
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I G N A [ y [ y p R E S K.1 akówW;s1;1~z~~~~a L. 13. 

Mandoliny włoskie P-O 25 do 28 zł. Skrzypce szkolne 
ze smyczkiem 22 zł. ttarmonje 1-rzęd., wied. mod., 35 
zł., 2-rzęd.: wied. mod., 50 zł. Niklowy „Gre Roskopf" 
palent z łańcuszkiem 13 zł., niklowy płaski zegarek. 
słynnej marki „Enigma" 22 zl. Klarnet 8 klap. 38 zł., 

· . 10 klap. 45 zt 
Cennik ilustwwany zegarków i instru­
mentów muzycznych darmo i opłatnie. 

Pn numerujcie 

l,PRlEfilAD 
POiARHl[lł:' „ 

.... a 
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, f>QCHODNIE,DZWONY IT.P. 

SYRENY ALARMOWE 
i wszystko dla Strab poleca ze 1kła4u 

WACŁAW LUKASIEWICZ 
Warszawa, ul. Świętokrzyaka 25. Tel. 502-45. Konto czekowe P. K. O. Nr, 10339. 

52.2 

Wap~_o piechdfiskie marmuro­
we. Cement. Ciips „Sciplo". 
Szamoty „Klepacki". C2gła. 

,Dachówka. Eternit. Papa. Po· 
sadzka. Glazura. Kafle.'17ompy. 

Poleca wyłączne przedstawicielstwo 
fabryk 

Inż. fan PĘUZICH , .-
Warszawa, ul. Zielna 30. 

Tel. 1 OS-70. 
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Rok XIII. Nr. 30„ 
Wychodzi na każdą niedziel~ Dnia 31 lipca 1927 roku 

ORGAN GLÓWNEGO ZWIĄZKU STRAŻY POŻARNYCH RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 

ZAWODY I ND Y WID U AL NE. 
W vrowadzon.v w roku bieżac.vm vrzez Główny 

Zwiazek Straży Pożarnych nowy regulamin zawo­

dów /Jrzewiduie t. zw. ,,zawody in,dywidualne", to 

jest WSDól.zawodnictwo vrzez ćwiczenia konkursowe 

vomiedzy voiedyńczymi strażakami. 

Już samo wprowadzenie do poprawionego regu­

laminu te.1w rodzaju zawodó.w voczytywać należy 

za krok bardzo doniosły na drodze do usvrawniania 

vrzez wpólz.awodnictwo służby strażackie]. Dotych­

czas bowiem na vuncie korvoracyjne; vracy stra­

żactwa zwracaliśmy tylko znvage_ na współzawod-

nictwo oalych zesnolńw strażackich. Po.iedyńczy 

strażak - choć był współtwórca zawodów zespoło­

wych i choć sprawność jego przycŻyniał1a sie do vo­

wodzenia cal.ego zesvolu - nie był bran.v vod uwage_. 

Oczywiście. że czynności każdego voiedyńczego 

strażaka w zesvole były i sa vrzy zawodach całych 

drużyn podstawa do oceny S/Jrawności straży, ale 

jeśli twierdze. że voiedyńczy strażak nie był bran.v 

TJOd uwage_, to ledynie z tego punktu widzenia. iż 

vraca danego strażaka oddana jest wówczas na 

rzecz całego zespołu i .iest on pozbawiony możno­

ści indywidualneJw w.vróżnienia sie z vośród ws1Jól· 
towarzysz.v. 

Musimy zaś iz.świa'Clomić sobie, że właśnie ta 

możność wyróżniania sie poszczególnych stnażaków 

ma ;eszcze wiekszy · Wpływ na doskonalenie si~ 

STJraivności straż.v 11ożarnych niż, ]ak to nrzyvisu]e­

my we wspó,zawodnictwie vomiedzy !JOSzciególne .. 
mi drużynami stnażacldemi. 

Gdy bowiem dany strażalz wybiia sie swa 

svrawnościa i vilnościa w służbie na czoło drużyny, 

wówczas vrzyklad je1w 11ociww ze~ soba innych? 

a wiec usvranmianie całej straży stale się tem rych­

le.lsze, tem skutecznie.isze. Można nawet śmicdo 

twierdzić, że 1Jodnoszenie poziomu bojowej svraw~ 

ności drużyn strażackich dokonywać sie ivimw 
w ·· vienvszei mierze nrzez wsvólzawodnictwo 110-

miedzy voszczególnymi członkami drużyn, wraz 

z wyróżnianiem (vrzez pochwały, nagrody) tych, 

któ,rzy sie w tern wsvóizawodnictwie indywidualnem 

wysuna navrzód. 
Dotychczas zawody indywidualne odbywały 

sie tylko w voszczególn.vch strażach, a dod1ać trze­

ba. że nie były i nie sa one jeszcze tuta; zjawiskiem 

vowszechnem, co świadczy, że ten system współza­

wodnictwa i ta droga do usprawniania drużyn nie sa 

doceniane vrzez szerszy ogół Druhów. 
To niedocenianie zawodów indywidz~alnych 

w JJOszczególn.vch strażach iest też zavewne przy­
czyna, że nic jakoś nie slychać dotychczas, aby or~ 

ganizowano zawody takie podczas ćwiczeń konkur­

sowych na vowiatowych i wojewódzkich zjazdach 

strcżackiclz. 
A szkoda. Zawody indywidualne n.a z.iazdaclz 

vowiatow.vch i wojewódzkich byłyby .iuż wyższym 

nielako stopniem tego rodza;u wwodó,w wobec 

~l/Jrzędnio odbywanych ćwiczeń konkursowych vo­

jedyńczych strażaków w voszczególnych straż1ach. 

Ten wyższy stovień zawodów indywidualnych dal­

b.V wiele zadowolenia poszczególnym strażakom, 

a niemniej i wszystkim członkom ich macie­

rzystych straży, vrzynoszac im chlube i zaszczyt 

oraz ziiavewniajac wiele silnego bodźca do dal­
szej vracy. 

To też usilnie i ROraco zachecamy W as, Druho­
wie, do organizowania .ieszcze w bieża_cym sezonie 

ćwiczebnym zawodów indywidualnych vomiedzy · 

strażakami z różnych drużyn całego vowiatu lub 

wolewództwa. 

,., ________ ,., 
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Samorządy a 
POŻARNICTWO W POWIECIE 

ŚWIĘTOCHŁOWICKIM 
(Województwo Śląskie). 

W tufojsz.ym po1w:i1ede wedluig 
ria p·o1r1tu ipo1wfalti0rwe go oginiomi1-
st1rz a zit11a.i:duij1ą s1i;ę 2 strntżie zawo­
dowe, 6 sitraiży fabr'V1cz1nydr, hut:­
n'iiczy1ch względ!rni,e 'kop1aliniianych 
oiraiz 15' skaży ochotinii1czy1ch. 

Straże ite ~kzą og6łrem 713 
czlo1nik6wi ('WI rniktll 1U1hiiegil;yim 744), 
w tem 59 ofilcerów, 85 podrofiice­
rórw 1i1 579 stirafaków S'Zreirego­
wyich. 

Op1r6cz t,egio wswvs~k1i1e g:mii1nyr 
w powfod1e ma;jJą zo1rgamJizowainą 
Dr:ZY!11mlsow:ą s1l:użbę •pożarini1czą. 
Odd'z•i.a1łyi 1ty1ch straży p1rzymuso­
wy1ch u1z'UJP1e1l1nJiad1ąi w miiarę po­
trzeby stan osobowy stiraży 
01chofo1·i•c'z ych. 

Stan wyieik:W:ipowiain1i1a sitiraży 
1utie j1s:z e,gio .po wi.a1tru 'Plrz1ed:sita wi1a 
s1ię dość dobrze. Straż,e· :po:s:iada­
ja 101g'6lem: 4 s:iikawkil moitorr1owe, 
w czem 1 automobillow:a. 2 s1ikaw­
ki1 g-azorwie, 31 1ręcznych s:ika.wek 
cz1terofoo~1oiwy1ch. 15 siika1we1k ręcz­
ny1ch dwu'kofowych, 141 hydrro,.. 
pul t6w. 16 drab.in mecha1rni-c:znych, 
16 drabin 1mzsruw1a1ny.ch, 12~ dra­
Mniy; hakowe, 19 drabin pr.zystaw­
ny.ch1, 9 1ri6żny.ch :ininvch drabin. 15 
wozów r,ekw:fzy1i1orwy1ch, 13 be­
czek c:zterrollmlowy1ch 1i1 .20 bercz,eik 
dw1Ukolowyich. 

W szystkjre, s1tiraż.e są zaop·atrzo-
1nre1 w dosfartecziną dlo1ść węzy:, w 
mumdrnrv. prasy bo~iowe, to·pory 
,i t. p. Stna1ż.e 'Za1WIQldo1wie r oz·po­
rz.ądzają kHlk10ma1 tv1si:ącamil met­
rów węży tt1oieziny.ch :~ ·po.sfadaj,ą 
po 50 mtr. węża ssa1wn1ego. St1ra­
że pos:iad'.aj1ą 1000 gaśnic 1różnych 
ty1pów, 1nii1ezależniiie 1od 1p1mw:ie ż.e 
taikilej samea1 ·i :lośie1i giaś1ni1c, z1n:ajidu­
j1ą·cv1ch siię w pomi,esz1cz;enfod1 za­
kładów ;p1rz.emvsfo1wych. g1mi1tt· 1i' 
budvników ·p1ulblircz1nych~ 
· ż,e straże 1tuitied.szego •piol\vfatu 
ma1j1ą 1co mhLć, świadczyć mo.ż.e 1!o, 
że w rokru rut1iieg1l:yim byfo: og6l,em 
81 p:o.ża1r6w, W CZrem 21 'POża1r.ów 
wrrększych. Wy1k:a1z tein obejrrmd1e 
JJo~żairv. powstarle· ty;liko w ·zakla­
daich ·prz,emyrsforwych. 

Op1r~ó1cz tego bvfo iieszc'.ze 46 
· J)IO'Ża1riÓw w g1rnina1ch poiw!ira1tu, ogó­
łem wiec było w roikU! ubiiegiłym 
ina teirienfo powdiat1u 127 pożarów, 
w cz1em 34 - wiię!k1s1ze. 

Co się tyic.zyi przy.czyn pofa­
rów. ti01 13 pro1wsfalro wslku1t,ek sa-
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pożarnict"W"o. ·i 

. moz·ao1a1l1en1iia1 s.i ę ma.ter j1ałóiw1 1lati­
WO'JXłil1niyich p1rze'z 1ekspfo1zti·e, wy­
hUJchv. kr6tkie· s1pięicfo ~ t. p.; 44 
po1żairy poiwsta'łY wsrkutie1k! 1ui1e:­
os1rnżinego olbchodlz.en'fał: ·si:ę z og­
nfom w 1111ii·ejs1oach nri1ehe1zpi·eicz­
nyich, 10 1pioiża1r6w: wy1niilk1ło wskrui­
tek wad:Ii:wej bwdowH1 ,pomi1esz­
cz,eń. W 22 WY1P1adka:eh n:iie 
stwi1e:rdzono ·pirzv·czy1n;y, pożaru. 

WYJpiadikó w d'ęiik1iich 101pairneń 
lub śmforni: szczęŚ'~i.wie in'i1e byi~o 
ani1 z pośiród mi1eszkaińc6w. a1ni'. ,t,eż 
wśród sitirażaików. Naj1w1iiększie 
.szlkody są w zab'll'dJow.ain:iad1 fa­
bryic'.znyich .i1 mi1eszkal1nyich. Sto­
su1nkowo :naj,w:ięks:ze strait:v 'WY'­
nądziad'ą 'POża:ry powstające w 'sku­
tek ;eks·p1lo1zj1L ,i ,wylhu:ch6w. 

W rnik'U! uhiieg;hmn odby:ły się 
w p0iwiied!e 2 kmsv pr.z.eszkol:enda 
t. ]. w Now.vm Bytomh11 i1 w Ła­
gii1eW1n:ikaich. Krnrs rtern by1ł zo1rga­
n:izowany nirz.ez ogini1ormi1s1tirzai ·po­
w ia:to,weR1o pr.zy w sp ótuidz:fa,I,e p. 
I1nrsp1ek t,or a W 101j1e w6dz1}(;i1eg o il iko-­
me n damita Straży Zawodo,wej z 
huty „Pokoju''. 

Za1rzC\!d Zw. P{)iWi1a1ro1w,ego od­
był w dągu ub;iedego1 rdkiu sz,e­
.reg- pois:i:edzeń :i, wz1i ·ąił udz1i1ail w od­
bywająqnch s,ię w powi1eide ob­
chodach, uirządzainy,ch .pfz1ez ,in:ne 
straz,e. 

Iimpio!ll uj,ą oo 'P rz.eds ta wiiaj,ą się 
sumy, :pr,el:iimirn1owane na p1ożarni­
ctwo w powi1edie. W r. 1936/27 
SZ·esnaśd1e gimi.n POWilatUi pireilimi-
1niow.afo1 na ·pożarnktwo 112 tys. 
788 zf. Z tej kwoty wydat1kowa­
no 67 itys. 306 :zrl., a 1tJo idlateg;o, ż.e 
wslkutek s'padikUJ kmslli z1lotegio 
powst1rzv1mano srię od z~rku1p1u si;­
kawek dla cal1ego 'oowmtu. Na 
~·ok budfotoiwy hi1eżą1cv 'Płf'e1~i.m!iino'­
w.a!lle j1est na pożarnilcrwto1 117 tvs. 
583 zloite. 
, Ni,ez·aileż.ni1e od 1ty:ch sum, któ:r,e 
pr.z,ez1naczarj1ą ina ·po·żarni10t~o !.?:illli1

-

nv. p0rważn1e k1wo1ty p1ojcr:ąga za 
sobą :i:s1tni,enii,e s tr.az y ,pto1za1rny1ch 
zaiwodorwy:ch przy hufach il wi:ęik­
szyich :z.akfadaieh k0rpa1lini1~nyreh, 
oraz J)łrzem:ysfow:yich. Og-ol1e1? 
w1i'ę-c stan lf)oiżairmktwa w tute~·­
,sz:ym powii,e1de prziedstaw1iai s:ię 
zada wa:ladą,co. 

* 
PoiwYższ,e dane o stian:Ve 1J)o1ż1air· 

inli1citwa w 'P01Wi1eic:i1e świ;ęitochlo­
wiokim nadiesitruł 1n1am PoWliafo,wy 
Urz1ąd Budorwilany w świięfochłio· 
.wi1ca1cih. 

M I ł, d I i 1 ,i aimy mepłon1n1ą na 1z[!eJlę, ze m-
ne W-vdz:i1a1ł1y1 Powiia1~owe1ub urzę­
dy 1cmw1aiąoe z &eh ra:m'.i1en1ia nad 
porżcumktwem ·ir6wn:ież podz:i1eI;ą 
si;ę z 11trszymi1 czyte,1rnikami1 danie­
mi'. dlntviczacemli· 'Stainui poża1mi­
dwa ina 'i1ch te1r,eini:e. 

Red. 

WYDZIAŁ POWIATOWY 
W PRZASNYSZU. 

( wo•j. Wair sz.awisik1i1e1). 

Z ~:is.tu. nades1t1a111ie.gio1 nam ~aska­
·w!i1e ipnzie:z 1s:t1arios1tę 1prza1s1niy stlcffie1&10' 
WlPaina. T. :Ko121ii0rorw.slkli1e1g10 do­
wi1a.Jd\uij1emv s1iię, ż,c rtJamtJe1]s1zyi Wy­
<lzli1a1t P:o1wila1towv wYid1aitlktowait ina 
IJ)lo1żrunn111ct~wo w oiągiu: p1i ·ędlu kwar­
tiaJl:óiw mku uibi!egtegio i: biie1żą,c:ego 
s1u1t11e 17:00 zi~. 

Na roik bć1eżący 19217/28 zositaiło 
pr1e1liirmliirno1warn1e w biu1d!ż1edi1e 111a a1k­
·Cję 1p1rz1ediwlpoża1r10rwą 31600 ·zifi., co 
~ tirurnowi jnxż bardzo wyda1tlną ipo­
,P'm,wię. 

Z d!Ulżą fif111itci1atywą wysitępujlą 
r6wmfile:ż igrnrltITy ·p,orwlila1tu, kfió1r!e w 
rdku U1blile1gil~ttn wy1da1tllmwaitiy rn1a 
.p.01ża1rrn'.lctwo 311 O z'ł\., z1aś :na irrok 
bll1e1J~ą,cy l9t217J28 sumę tę zw:i1ęlk­
SZ'Y'I v 1p1ra wii1e t r1zyllw101nni e, wsita -
wi1ająic dto burdż·e11ów ,l.ą,c:zną s1um~ 
91HJIO ził. 

'r a. ha1rdzo 7 n a1cz1na! pio1piraw1a 
w su1b1sydjio1wa1n!iu a1k1di1, z.Wliqza-
1ne1Ji z oibiwin1ą 1p1r21e1oiiw1p1ożair01w:ą , 
dlolb1rz.e śwli:ardczy Ot . wzrrro.śdie 
uś w t1atd om:ire1n:i1a: g.01s1pioda-r1c:zi0-1s;po­
,1,e1cz1nie:go obyiw,8.rteiH, zarnJ1eszka-
1l'yrch w .p1ow. Pinz1a1snyrslkli!m. 

Na1l1e.·i,yi t1e1ż żywlJć naid\zi'.le:jię, że 
prrziy; 11a1k w'z1rasU.t}ą1oej11pormoicy sa­
mo1rząrd6rw - po1żarrnli1otlwio 'W ,pow. 
Plr z.a'S'n1y1SJk1'.lm osi 'l!gini1e rnalie'ż,yty 
s1top.i1eń ihez'Plire1c1z1eńs:twa prz1edw-­
:po,żaruwte1go. 

'OOOOOODOOOOODDODOOOODDDDDO 

W numerze ninieiszym 11oświ<;­
camy dużo miejsca zjazdom, ob­
chodom. ćwiczeniom rejonowym 
i wogóle życiu wewn~trznemu na­
szych straży i ich zwiazków, a to 
ze wzgl,edu na obecny okres ćwi­
czeń zespołowych i zjazdów . . Te­
matom 11owyższym poświ<;cimy 

, ,;e.; duz·o mie1·sca i uwagi ro1wn" "'" 
w numerach sierpniowych ,,Prze-· 
gladu''. REDAKCJA. 

:JOODOOOOODDODOOOOOOOODDDDOi 
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SWIETO WYCłiOW ANIA FIZYCZNEGO I PRZYSPOSOBIENIA 
WOJSKOWEGO W POWIECIE GARWOLIŃSKIM. 

Liczny udziaf i dobre wyniki czfonków 
straży pożarnych. 

Od WPana Kpt. Danysza, Oficera 
przysipos·ob. wojskowego 15 p. ·P· w Dę­
blinie <;>trzymujemy poniższe uwagi, do­
tyczące rnzwoju przysposob. wojskowe­
go w strażach powiatu Garwolińskiego. 

P1rz vsiooislQibd e1rniie woii1Sikoiwe w 
powiedie Oa:rwoiH1ńsikim :naj'liep.iej 
rnzw1iij:a s1ię w strnża;ch ·poiżar.rny1eh, 

· obejlmuj:ą1CY'Ch młodz:i1eż za1równo 
wiej:ską, j1aik.t .i· rziemi1eśl1niiiczą -
mi•ej1ską. 

Impoinuj.ąco1 pirzedsitaiwi~'Y siię 
wp1rosrt s1trażie ima· doirioic:znem św1ę­
c:i-e· ·Pnvso10 1s·ob. woj1Siko1wego ił 
w vc how1ain!iia1 fiz YiCz1ne g;o1, ikt 6r e 
odbyło· siię w Oarwo1l1i1niie <linia 19 
cz,erwca, r. Meżąpegio1. 

Na· święfio. przvbyfo p1rzes.zfo 
pii.ędu1s·eit strnża~ów w:yćwkzo­
nYich z:air6wno pod! względem 
wio!jskiowYJm, jak ·i! s1pioir1toiwym. 
O 1i1ch wi'elJd.em zaJi1nternsowa1nii1u 
si1ę tą: dlzfodziiną .. pirncY1 św:iadlcz.ą 
lilczne na:~rody, :zdobyte ip1rziez in1i'ch. 
w zia wo dach l1ekko-altfotviczinyich. 

Rozwój piracy .pirzyispO'sob. woj­
skowego 11 wvcho1wa111fa1 f.ilzyic.z:ne­
gio1 w sitrażaich tut. powiatu, na­
leży zawdzięczać nd1e tyillk:o wi-el­
ki1emu z.aipaiłio 1wi1 samyich stratży, 
a·l,e t·eż w p1iieirws1zym 1rzedz'ie po­
wfafo1wemu .ius truk1toro w:i; ooża1r­
nkzemui P. Je1rz.emu Podgóirskiie·­
mu. którY' wykazu}ąiC wiiie1l1ką e.ne.r­
g'jię w o,r g-a1n:i,zo1waini u nowyich 
sfu".aży - jledtno1cześin1i1e 1iln)t:ensyw­
ni1e wsp6łtpraJCu.je z władzami! woj­
s'k·o1wemii1 'W alkc]i· PlrZVS·PO'SOb. 
wofailmwe go. 

W u:zu1peł1ni·eniiu tvch ceinnych 
uwag podaj1emyi poniiże~ wykaz 
mie.fsc, j1aiki1e w piois1zcz1eg;ó'lny;ch 
zawodia1ch spoiritow}Tich 1iJ lekko.­
a1tletyiczinvd1 os,iąginęU. dzd·eln1i 
Druhowi1e z powi·atu Gwrwoilin­
skiego. 

W zawodach wz:ięło udz1i1ał 
ogóił1em 15 straży. w:yista.wi1aj1ąc 
od 18..1tu do 46 cz1km~ów każda. 
By·ł to Wiięic, nap1ra:Wdę maso'WY 

Bi1e g na· 1 O O mtr. wy-gir a1ł s1trn­
żaik Olędzlk1v z Brzio1z1oiweji w 12·,2 
S·ek; Il-g& - RY'SZ1ewskli1 - 13,9 
sek, III-1ci; - Kępllm z. Ryk - 13,l 
sek. 

W hi·egu s:z1baifeitowym 4xl00 
mt1r. I mi1ejs1ce z·ad1ęfa Str a:ż z Soi­
bo1Lewa o:Si·ą•g-a.j:ąc 1czas 57,4 selk. 

W mairs:zrn 1dru1żvnowym na 3 
klm. I mi1eJsioe zaij1ęła Straż szikQll­
na z M1ętna "'11 18 m. 56 sek. 

W skoku w da.t' I mi1ej1s·c·e· zdo­
bv1l Kępka z Ryk skokli1em ·długo­
śc:i 5 m. 60 cm.; dmgfr bv~ RY­
s:z.ewsk,i· z Brz10tzio·we~ - 5 m. 50 
cm.; 1rzie1ci1 - Olędzki· - 5 m. 
30 ·Cm. 

Skok WIWVlŻ wyigir aił ten!ż·e 
Kęiplka, osi·ąg-a1j.ąic 1 m. 50 cm.; 11-gli· 
Bi1eń1ko z Soho1I.ewai - 1 m. 45 
·Cm., III-d Wysaikowsklii z Brno­
zowej: - 1 m. 4fr cm. 

W rwJc:i,e· dvs:ktliem p1i.erw:sz·e 
mi1ej1sc1e~ :zaijlą;t Wy:S:a!koiwsk.i1 r:zu1.. 
tern d1ł.ugi0śdl 30 m. 90 cm:. ; dim­
g-j.e i: 1t:rzeCJiie md1ej1s1ce zdlobvH: Sta,n­
k:i:ewi·cz j Kamdń·s1kd1, rówini:eż 
z Br:z·O·zowe ~ 1rziurta1111~ d:ługo§ai; 26 
m. 50 1cm. :i1 2'4 m. 65 ·cm. W tein 
S1Dosób wszv1s1tikie trzy ·p1i,errwsze 

md1ej1s1ca w tejr ko111kuirenicj1ii P'TZY­
padły dzfo1lnieJ Strnżv z Brzo~o1..o 
wej,. 

W p:chnięciu ku1lą p1i.e.rwsz1e 
mi1ej:sc.e zaj;ą1ł Wy,saJkowslki1, 01s1i.ą­
g'.aj ąic 9 m. 50 iem .• dimgii1 by;ł O lędlz-
1k1ii - 8 m. 60 .cm. 

Rzut 01sziez·epem p1rzynffós1ł zWY'­
·eii ę s two Skwarkoiw1i z Brzio1zio1wej. 
Os~·ąginą1ł on dtu.[iość 31 m. 95 cm. 

J aik wtlida:ć :z• p0iwyiżs:z1eg-;o wY­
rnikil byhn 1wp1e1ł1ni1e dolbr1e•; zina.ć 
·poi iUich wdielkdl W1!s,Uek, pirzygio-
1to1w ani1e tli idiurfo1 w~o1żo1nid pracy. 
Ni·e jest · bo1wi1em ~~twoi skoc!zy:ć 
5,60 m. w dali, 1,5 m. w wyż, ł'll!b 
prneb:iie·c 100 mtr. w 12,2 sek. 1czy 

1też rzuc.ić dvsik.iemJ piriawiie 31 
mit1r. Żehy cto1j1ść dlo1 tych wyindl­
kóiw (mimo, że są1 oine dailek1ie 
jie s.zcze oidi .rekio1rd ów) 1t1rzieb ai byto 
pioinir acoiwać. 

Dalsza.i prncai pirzyin:i;e'Sile j.esz­
czie łieps:ze wyn~ilfoii. 

* 
Sz1czerze wdziiięcz111d· j1estieśmy 

P. K1ut. Dainys:zoWlil i: Druho1wV 
Podg-6rskii'emu :z1a1 nades1f1a111e nam 
j1nfonma:cj1e. O cz1ekuj1emy da1l!s12y1ch ! 
Oczeku1i.emv ich r6wnlileż od iit11-
ny1ch PP. Of!iceróWI Instrn1focyj1

-

nv·ch1, kitóirvth uwag1i1 il ou1i:sy 
chętni1e będ'z1i1emy z·ami1esz·c.z:aiM. 

Red. 

UldZ'i•ait sitrażadwa: W święcie. Ochotnicza Straż Pożarna w Opocznie (województwo Kieleckie ) z zapałem upra~ 
Nai zawoda1ch osi·ągin1ię~o na- wia ćwiczenia wojskowe. Nasze zdjęda przedstai\viają: szermierkę na bagnety 

stępiują·ce wyn:ilkii1: ~ oraz powrót z ćwiczeń . 
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Zja~dy rejonowe w Okr. Ciechanowskim. 
Uczny udział strażaków w ćwicze.niach i zawodach sportowych. 

Na t,eireri1ie tutejszeg-o aik r ęR'U 
odbyły sę dotyichczas 3 zjazdy r·e­
.ioniowe strnżv po1żarny;ch. po,fą­
cwine z k·o1nikursaimi1 strazackl·emi· 
ir za woidam~ spo1rfo1wemi. 

W dn. 26 maj1a1 odby:t, s:iię zjazd 
w O~i1rz.eniu; p1iie1rwsz1e m.i.e.iscc 
zaic;ifa. .na nim Straż z Ośdsła·wa 
pod dO·w. d-ha Cz. Grudz!i1frski·egio; 
lirn~;.i1e - Strnż oddz. z Kraszewa 
void dow. d-ha1 I<uczyńsk1ilego; 
trzedie Straiż z Out,foo,wa poid dow. 
d-ha Ooździ:ewsikieg10'; ·czwarte -
za.iięł.a Straż ·z O.i1rzienia P10dl dow. 
d-·hai Wys.oicl<iiegio. 

W o·i ędobo·.iU1 wo .i skmvo·-s pm­
to w'Vlm pierwsze mi.ej1sce w po­
sziczeg-6lnvch ko0111krnre1111cj1aich za­
jęU Druhowi1e: P. Wvsio1cik:ii: z O.i'­
n ·e1rnba w strnela.niu do ta1rczv -
40 punktów: Fr. Chm:i1elcwskl 
z K·rasz·ewa w skoku w da.J-4 m. 
57 cm., zaś w bi1es:r·UJ na 100 m.-
13% s1ekUJ111dy; A. Bwn z O~ne1nia 
w irzuc.ie giranatem 600 g-r. - 50 
m et1r., wr·e sz de Wt. O fo gio ws kii. z 
Guif1kowa w sko1lrn wwy1ż 1.20 m. 

W dn. 16-ym 1cz.erwca· 1oidby1f 
s.i .ę z.jazd w Oogiofach W1i·elk-icl1'. 
przy•c:zem pierwsz.e miejsce za­
ida· Straż Szk·oilna1 z Oo1ło 1fczyz1ny 
piod dow. d-ha Kwi1atka; dru~ie 
Stiraż z Go·g·oi1" 'Diod do·w:. d-ha J. 
Pa,i1ews:kiegio; t:rzeic.i1e Straż z Pa­
lulk pod ·dow. ·d-ha F1r. Ad'amski1e·­
go: czwarte mi:e,i1seie za.ięb Sitra•ż 

z Ooołvmi•na pod doiw. d-ha1 h­
s1trzębo,wskiegi0. 

W p1icciioboju wo.isk1oiwo.-sp0ir­
toiwvm p!i1erwszc mi1ejsce w po~ 
szcz,egó~nVJch 'konkure.111cj1ach za­
.iieilii Drnhowi1e: O. Olszewski z 
Ongio1l . w ;rzuc:ie· g·ra1naitem1 -
53,80 m.; T. Oogo·lewski• z Go1g10il 
w sfooiku w dal - 4,941 m.; St. 
B i1liń stki1 z Gogol w skio1kU1 wwvż-
1,45 m. ; Z y1g-m. P aite.r kio w ski z 
Ootokzvz.nv w hi,egu· na 100 m.-
13 siek.; J. Baran z Goil1otczvz:11y 
w bi,eg·ll! na1 400 m. - 1 min. 
61h. sek. 
· W dn. 3-m. I.ioca ·odbyit1 S·ie z.i.a:zd 

w Krasnem, przyczem mi!e.fs1cowa 
Straż zademonst1ro·wa·l.a1 pod do­
wódctwean .naczel. Wl. Brocho­
okiiiego bardzo .efekitowne i1 spiraw­
TI!ile wyko1narne ćwit·z1enia na wsp.i­
nalinL 

W P•i ędob o .i1u1 wo.i ski01wo1-sipor­
towvim pii·erwsz·e mi1ej1sca w po­
szczególny;ch ko1nkurenc.iaich za­
ieH Druhow,i1e: Juiljia1nJ Sęk 'Z Żbi:k­
.We'bewa w rzude granatem -
z Żbiilk-W eż·ewa w skokll! wwvż-
1.35 m.: M. Wvsioiek1i1 z K1rasińca 
65 m. ( ! !) ; Wlad'. Zarndkilew:j;cz 
cuikirow. w bi1egu1 illa 100 m. 13% 
~ek.. w skoikui w dali - 4,47 m. 
i1 \xr b:iiegu na 400> metr. ~ 1 m. 21,8 
sek. Ko·mis.ię sędizfowsika, sfano·­
wiilil: w Oiirzeniu - sita:msfa. .ilniż. 
M. fT.eyimarn1 forz.e'\vod!n). 1rez. 
Ok1r. Z. W1i:erzMckii. kom. PP. Le-

Start biegu na 400 mtr. w czasie zawodów w Qogolach (pow. Ciechanowski) . 
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chowskoi1
; of. insifr. poir. Fr. Orłio­

wi1cz i i1nstir. okir. A. Trnc.hJiińskd 
(sekreta~rz); w G0ig;ofach ~ sta­
rosta i1nż. M. łfoyman (przew.); 
prezes ·01k1r. Z. Wi.erzbiickiil, w.k.e­
nreu~s t01kr. S. Z·i1emsikii1, czt zarz. 
okr. P. Szlichta i: 1imitr. olkr. A. 
Trnc. hlińsiki; w Krasnem - wilce­
prezes Zw. Okir. dY1r. Stoefa1111 Ziiem­
ski1 (p·rz·ewodłl'.ilc'zący), pirez. M . 
Leliesz·, 1nacz. W. Brochocki:. 1nacz. 
S. Skasza· i instr. okr. A. Trrnchnń­
skL Zwydęsldie drużyintyi iotnv­
malv clypl1omv z,e Zw. Woj. Wa1r. 
i1 n·agimdv z P. Z. U. W. w posfad 
żc·tio·nów. Zawodni1cy1 1oitrzyrmaH 
dvnliomv i; żetony. · 

Prezvd.ium za,rządrn Związku 
Okręgiorwegioi skoliada za p1ośredini­
ctwem „Przeglądu Po·żarnlkzcgo·" 
nodz,ię'kowanie tym ws:zvst'kirm, 
·ktiórzv orzv1czy•niHi. s.ię di01 uną­
dzen-iia· z.fa'zidów ;reio1rno1wy:ch, a w 
szczególnio1śc.i: druhom: nacz. B. 
Orzvbowskiemu z O.i'rzieinia1• prcz. 
M. G:lódqmwski1emu z Gog-10 11 iii rrncz. 
W. Bmcho1ckiemu z Krasnego. 
Pi1e1rwsze ziawodv1 sportowe w 
Okr. Gi.e·cha1nowski11111 podrni·o·sa 
r.·l·ewci.1tpli:w1i1e mzwiój fiz'Y1CZ'nV tut. 
s trażactwa. 

A. L. T. 

KOMUNIKATY OLIMPIJSKIE. 
PR.ZYGOTOWANIA POLSKI DO 

OLIMPIADY 1928 r. 

Kom. Olimpijski uzgodni! już pro­
gram przygotowania ogólnego z po­
dzfałem na odpowiednie okresy trenin­
gu, a w szczególności rozpatrzono pbn 
stworzenia obozu sportowego. 

Usta.J.ono, 7e obóz ten zostanie 
nt\Yo•rzony \\" Poznaniu przy Cent.ralnej 
Wojsk'O\nj Szkole Gimnastyki i Spo·rtu 
ze \nględu n.a to, iż na miejscu znaj­
duje· sic o:.lpowi·e<lni pcrrnnel tecl1n icz­
ny, sprzet, loknl i kryta bieżnia. Obóz 
rozi:o·sznie si ę 10 sicrp11-ia b. r. i tnYać 
b<;dz·i e 6 tygodni. 

Naczelne kiera\\ nic two ·obozu spo­
cz ywać bQdzie w rekach pptk. D-ra 
Osmólskieg10. Bezpośrednim kiero\\ ni ... 
ki.em bcdzie kpt. Baran, który korzy­
stać będzie z pomocy trenera, SZ\\ eda 
Nmlinga. 

Do obozu przydzielony będzie staly 
lekarz przeprowadzający nauko\\'ą kon­
trolę zaw·odników. 

Kom. Olimp. zam ferza pr,zydzielić do 
obozu specjalnego kucha·rza, który 
zgodnie ze wskazówkami Komisji! Le­
karskiej zapewni racjonalność odżywfa­
nia z tern, że 1kucharz .ten pojedzie póż­
n'i·ei do' Amsterdamu wraz z polską 
ekspedycją. Uczestnicy obo,zu korzy­
stać będą z wszelkich niezbędnych dla 
zachov.·ania ·odpo·wiedniego nastroju psy­
chicznego, udogodnień, jak radio, czy­
telniv. etc. Uczestnicy obozu zostal'i już 
wyznaczeni. 
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UDZIAŁ POLSKI W SPORT ACH ZI­
MOWYCH. 

Celem przygotowania kwater dla 
reprezentacji polskiej na Olimpj.adę zi­
mową wyjechał do St. ·Moritz p. fac her 
któremu · udało się dzięki · up·rzejmoścl 
przewodniczącego miejscowej gminy p. 
Natera, z~aleźć odpuwiednie pomksz­
czenie. 

Dzi1ęki temu nasza eks1Pedycja zi­
mowa znajdzie się w najdogodniej­
szych w.arnnkach. Dotychczas o,..,rócz 
nas zamówi.ty sobie kwatery jedynie 
Norwegja i Szwecja. 

ŻETON OLIMPIJSK( 

W najbliższym czasfo ukaże s·ię że­
ton olimpijski, skiomponowany przez 
jednego z polskich plastyków. żeton 

będzi1e przedstawiał zawodnika grec­
kiego, defilującego 'v\>faZ ze S\Ą ym ru­
makiem po odniesi·onem zwyoięstwiie. 

·Zetem ten będzie sprzedawany po 
cenie 1 zł. za sztukę; całkowity zysk 
ze sprzedaży będz~e przeznaczony na 
fundusz OHmpijski. 

Zapotrzebowani1a należy zgłaszać do 
Polskiego Komitetu OJ,impijskiego w 
Warszawie, ul. Wi,ejska 11 .na ręce. ki.e­
l"Ó,,,·,nika biura Komitetu p. Wadawa 
Oi·życkiego. 

POPARCIE . SAMORZĄDÓW. 

Już ·w·ięc "" przysztym roku zmi.e­
·rzą się nasi zawodnky w widldej za­
szczytnej walce z przeds tawicielam! 
kilkudziesi·ęciu na·mdów świata. 

Walka sportowa, a zwłaszcza :zwy-

SIŁY I PRACE .STRA.ŻACTW A JEDNEGO POWIATU. 
Ziazd straży pow. Opatowskiego. 

Odbyty dnia 10-·go· Hpca .r b. w Opa­
towie (woj. Kielecie) zjazd strnży pow. 
O:patowskiego wykazał wymow,nie, że 
pO'żarnictwo w tym ;p9wieC'ie rozwija 
się szybko i .pomyślnie. 

Ody przed sześciu laty istniało w po­
wiecie zaledwie 8 straży, to w chwili 
obecnej, ifość placówek strażackich WY·· 
nosi j.u;ż 43-y. A przytem przeważająca 
większość istniejących straży ożywiona 
jest wysokim poczu:c>iem s.pójni kmpo­
racyjnej :i dążeniem do usprawni:'nia 
swych szeregów. Niech p-rzytoczone po­
niżej cyfry będą świadectwem te~10 
twierdzenia. 

Na zew Okręgowego Związku Stra 
żv Pożarnych stawiły się w C:patow'e 
33-y drużyny strażackie w zespole 
79·0-ciu druhów, a z dele.1:rnt::i.mi pozosk­
tvch straży i gośćmi liczb::i. uczęstników 
7.iaztlu przekroczyła cyfrę 900-et osóh. 
Czyż to nie jest niezbitym · dowodem 
żywotnośd strażactwa naszcg;.o, gdy 
z terenu .iedne.go powiatu zb'.c;::i. s'.e tal< 
licze1hnv bu.fee bP7,;·ntereso\rnych d7-i2.­
łaczv · spotec?.nych? 

A teraz stów kilka. o pelnei samoza 
p;ucia się istotnego pracy tych ent;1-
z.iastów - "nofecrnikńw "' u<:rr„w'l1;,.,_ 
niu się wzrijcmnem do walkii z klę~ką 
rożarową. · 1 : 

Zada.niem zjazdu i głównym prn­
ktem jego ,programu bvłv za w.ody. 
W tym zakresie zło·żvli D1·uhowie -·­
Strażacy :pow. Opatowskieg:) d::i.lszc dr­
wody swej tężyzny organizacyjnej. N'e 
znięchęcity ich bowiem wysoce niesprzy­
jające do odbyw:i.nh ćwiczeń warunki 
atmosferyczne. Pomimo ulewnego de· 
szczn, który 7. niewiclkiemi orzetwami 
trwał przez pięciogodzinny okres z:-iwo­
dów. pomimo· nieopisanego bfob, .i8kic 
wskutek teg.o deszczu powstało na hoi­
sku ćwiczeń. zgłosiło się do zawodów 
19-cie drużvn. a w miarę ćwiczeń nie-. 
tv1lko, że żadna z nich srie nie wycofała, 
lłle co więcej przystą,piły :eszcze 4„y 
drużyny. 
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Cwiczący· strażacy przemoknięci 
i zziębnię.ci „brnęli", w dosłownem zna­
czeniu t.ego wyrazu, „po kostkii nóg" w 
błocie, którem też rzeczywiście byli unu­
rzani „od stóp ·do głów". Nie zważali 
na zniszczenie obuwia i ubrania, nie 
brzY"dzi.łi si'ę bJ.ota, które ahle.piiało się 
im na .rękach. Ich sprawne ruchy, ich 
sprężyste 1postacie, ich spojrzenia pełne 
pogodnego wyrazu przejawiały jedno 
ty,lko ___. niezłomną wo1lę w jakna}lep. 
szem wykonaniu raz padjętych zamie­
rzeń. Wykaza'li tC'Ż, że strażak - ochot­
nik nic zraża się żadnemi nies.przyjają. 
cemi okol.icznościiami, lecz że zadania 
swe spełnia z uporem \J.:e wszystkich 
warunfkach, jakie los mu ześle. 

Podkreślamy te momenty dlatego, 
że uważamy je jako charakterystyczny 
nrze'aw entuzjastycznego dążenia Dru„ 
hów Okrę.gu C.patowskic:go do us.pra. 
wn:.ania S'ię orzez wspótz.awodnk.t\\'O. 

Prze.bieg zjazdu był n_astępujący: 
P.o n<bo·żeństwie w miejscowe.i ko­

legiacie · odbyła się na rynku den:Jada 
przybyfych ·drużyn. Oclebrnł defi11adę 
starnsta pow. Opata.wskiego p. Kaucki­
prezes Okręgowego Związku Oipatow­
skiego; 1po,prowadził defi'ladę drużyn 
komendant zjazdu dr. B. Gliński - na­
czelnik Ochotniczej Straży Opatowsk:ej. 

Nastę.vnfe na pilacu ćwiczeń odbyb 
S'ię dekoracja zast.użonych działaczy n~ 
niwie pożarnictwa. „Złoty meda.1 z~­
sługi" otrzy1mał honorowy cztnnek Str:-i­
żv Opatowskiej not. S. Horodyski, 
1.dównem dziełem pracy którego 'est p;ę~ 
trowv hndrnek Straży w no::1towie, 
wznicsio·nv jeszcze na .J<1t kilkan:-iśr:ie 
nrzed wojna światowCJ. . Srehrnv krzyż 
zo d?;ielność i odwagc" z:::iwi<:f n'! picn1 
"?;Crcgnwc1 Straży Op;itowskiej druh'.l 
f. _ Kucharskiego. 

Znc11ki zn. wysługę 25 lat otrzvm:1li 
drnhowie Straży w O.pa tow ie: obecny 
nrezc" I. Borkowski. ~złonkowie z:uzą„ 
du: P. Adamski i M. 0rnatkicwrfcz, go­
spodarz S. Gajewski, tlow. odc.Iz. J. ZCJj-

cięstwo w niej odniesi·one, · jest„ dzi·si<Jj 
ba·rdzo oeni·ona w świede. · 

Obowiązkiem cafc'go• społeczeń's,twa 
jest uopomóc naszej ekspedycji doi \\ y­
iazdu. Każda gmina, każde miasto, 

-każdy wreszde powiat powiirn1y 
·uważać sobie za punkt honoru, przy­
czynienie się do zebrania funduszu nie­
zbędnego na wyjazd naszych zav\ odni­
ków. Drobna nav\·et ofiara przyczyni 
s·ię do· zwiększenia sumy ogólnej. 

Ni·e możemy czekać na Rząd, bo jest 
ohowicfzldem społeczeństwa \ iza trosz­
czyć się o tych, którzy będą r.eprezrn­
tow.ali tężyznę fizyczną naszeg·o s:pole„ 
cz.eńst\Ya. Wszak prawie każde więk­
sze m'tas.to będzie reprezcntO\Yane w 
grnpie "olimpijskiej - przez swoich Z8,­

wodników. Niechaj się więc przyczyni 
do umożli'.l..'j,enia im v;yjazdu. 

da, zastępca ćmv. oddz. J. Mickiewicz 
i W. · Stę,pniewski, oraz szeregowcy: 
M. Lipidalski, A. Kwiatkows·ki, J. Wr:­
gJewicz. A. Janda, f. Ked.z1ierski·, J. Kł·o­
dzi·ejski, R. Krupa i P. Relilga. 

„Znakami za: wysługę .20 iła t" by 1 i 
dekorowani drnho.wie: ze Straży Opc:t­
towskiej: wice-·,prezes .E. Św.iestowski, 
zast. nacz. W. Jatczyk, adj. B. Wójcik, 
dow. oddz. f. Matuszewski, W. Zdzic­
hto·wski i W. Onatowsk1i, zast. dow. oddz. 
E. Ciapalski' i szer. M. Brutkowski, M. 
Stefański i J. Rogala, oraz wice-prezes 
Strnży z Ożarowa A. Cieszkowski 

„Znaki za wysługę 15 lat" otrzymali 
.druhowie: z O,p.atowa: pl.ut. .T. Bąk i szer. 
A. Krzos i W. Rogafa. Z Kunowa: go­
s,podarz M. Kustra, adi. J. Mazur i dow. 
oddz. T. Szczurkiewicz i S. Szumliński. 
,7, Łagowa: dow. od dz. W. Snookiewicz 
i M_ Wojtecki. 
· „Zna ki za wysługę 1 O l:J t" - Z O:oa­
tow.a: zast. dow. oddz. W. Matushk 

·i S7ere,gowcv B. Chró1ścici, P. T<lich::lrc;;ki, 
·s. Sawicki. .T. Janczyk (c;;n.). M. T:ł)t"'l­
iha11111. J. J<:imus. A. Ufanowic7, i \V. 
Zajfin;:i.n. 7, Kuncrnr:ł: rz. 781rz. A. J:i11-

cr;:irski. rlnw. c·ddz. J. Goździko·wski 
i 1pl.ut. S. M.a.io.r. 

Odznaczenia wręczał .prezes Okręgu 
starosta Kaucki, który też przemówit 
<;10 odznaczonych, podkreślając, że wy„ 
różnieni oni zostałi nietylko za dłwgo­
letnią, ale owocną i nieskazitelną dzia­
faJno.ść w szeregach strai.ackich. 

Roz:poczęly się zkioi!ei zawody. Z 
uwagi na znaczną liczbę Wis1półzawodni­
czących sfraiży (23) podzie,Jono ćwicze. 
nia pomiędzy dwa zesp.oły sędz·i·ów. 
W pierwszym zespole s~·dziów zasiedli 
d.ruho.wie: inż. J. Telatycki - sekr. Okr. 
Związku w Opatowie, Wt. Weinbergier­
n<J.cz. Straży w Ostrnwcu i skarbnik 
Kieleckieg·o Związku i A. Szeigerwa.ict­
zast. nacz. Straży Zakładów Ostrowiec­
kich . . Drug1i zespół sędziów stanowl1 
druhowie: S. Oillrn~ki - 2-gi wice·prre­
zes Związku Kieleckiego, Daszkowski­
nacz . . Straży w .Starachowicach ~ J. Pa­
ku.Iski - zast. .nacz. Straży w Sando­
mierzu_ .W tY'm drugim zesporłc druh 
S. Olkuski _z Końskich z powodu niedo­
magania zdrowia zmuszony był ,po ćwr~ 



czenl1ach kilku straty zanleohać tych 
obowiązków; zaistąpiił go w6wczas druh 
red. S. P'ągowski z Warszawy. 

Wyniki współzawodnictwa okazały 
się następujące. I-ą nagrodę (drabin(,; 
skłaidaną, hydronetkę, 2-0 m. węża fr. 
i Hnkę) urzyzna·ł Sąd Konkursowy dru­
żynie Stfaży z Cmielowa {prowadził 
druh W.". Choroszyński). H-ą nagrodę 
(4 m. węża ssawnego, 32 m. węiża ssaw. 
2 bosakti f H·nkę) 'Otrzymała Straż w Bo­
dzechm\iie: (pod dow. d-ha S. Pietirzyc­
k1Iego.). ł~1I-cia nagroda (uzibrojenie oso­
Mste strą:żaka i 20 m. węża tłocz. przy­
padło w

1 
udziaJe Straży w Waśni1o·wie 

(P'od dow. d-ha S. Wvdrzyckiego). 
Nagrodv <lila tych Straży były zaiofia„ 

rowane od Okrę~·owego Związku (ipo 20 
m. wę.fa . Noez. i lince ,na ·każdej straży) 
i ·pozostałe od Powszechne·go Zakładtl 
Ube7.'pieczeń Wzajemnych. 

Poza strnż::imi. które zdOibyły pier'"v, 
· szeństwo współzawodnlczyty drużyny 
s.trażackf"e, z n.astępujacych mieis·cowoścł 
(w nawi:;i.sfe 10odajemv inazwisko dowo­
chace·P-o): z Denkowa (S. Siidowski), z 
Chm:,alo\~::ł (Tre~j::ikio·wskit 7. Zo~hci.na 
(S _ Sienek). z S7P.Wna (J. M11cha). z 
Wierzhki' (S. Osvs), z Winnic (S. Sro­
czvf>c:ld). 7 1' , ~vnw::i fT T«n~"t-n„··njnk-), 
7. Unnwa (W Zar7vck0. ze Stod6ł (.T. 
(l"'s:?:rit). r. "l(unoWR· O. Ma?;ur). z Iwanisk 
(S. CiP~l:J). z ~·01hMki' (H. Putanecki), 
7 B·r7P'7ilł (A. M?Jldpwl,-.7)~ 7: T a<:·nr.ina 
(F_ T.uilP-.r'P.lr). z Rid7Jn (S. CTn;f::ilh). z P::i.­
ko·wa (.T. Matuszcwk). 7. J::i.nik()w::i· (L. 
n::ihrnw<:ld), z Ooicowa (P. Wrńtbel). ze 
C.ł'imi· N~:i.rlhr7P7nf'I (K. Kalembasa) ·i z 
Kohvl?n (S. lłvk\1.r ;:i ). 

Ogłoszenie wyniiku zawodów i za­
kończenie zjazdu odbyło się w sali Stra­
ży Opata.wskiej. !Przemawiali przytem 
druhowie: S. Olkuski, red. S. Pągo•wski, 
ins.p. IPOŻ. J. Drzewiecki, S. łiomdys'ki, 
komendant zja·ztdu <lir. B. G'Uński i przed­
stawicie.I dziennika „Słowo Radomskie" 
p. L. Kre·i·zer. Ze wszystkich tych ser­
decznych iprzemówień wyróżniły się 
po<lniostością słowa druha S. Uorody­
ski'ego, który w swem przemówieniu 
€lat wyraz szczerego wzruszenia, jakie­
mu uleg.ł z racj~ wyróżnienia odznacze­
niem za· swą iprncę s.poteczną, peł1ną od­
dalnia sfo rozwojowi strażacitw3: w okre­
sie, kiedy rozwój ten Jby.t przez zaibor­
ców hamo•wany ze szczególną zadęto.ś­
cią. Równie ipo:dnioste •i· serdeczne b'Yło 
przemówienie p. L. Krei'zera, iktóiry, mię­
dzy innemi, mów.U: 

„Przyg1lą<lając s•fę tym licznie dziś 
zebranym · ctrnży.nom, tym sprawnie 
przeprowadzonym ćwiczeniom i tej 
karnej got·owości: ka.żde·sw z Was, Uru­
lmwie, zyskałem !krzepiące -ducha wra­
żenie, że idea strażacka zdobyła soibie 
niepo·ślednie prawo obvwa·te.lstwa w 
s,ooteczeństwie naiszem ".„.„ Zadania 
Was?:e sa rozlesde, aiJe też i czyny Wa­
sze dorównvwuia tvm za<la111iom. Jako 
przedstawide1 Redakcji „Stawa Radom­
skiego", które każdy zdrnwy nbja1w 
pm.cy n.a niwie społecznej wita z uczu­
ciem radości - wyrażam p.odzi'.w dla 
w~.szv r,h szfachetnych wysiłków i osia­
S?"nietvch wvników, a zarazem oddaję 
Wam. Strnżacv. najs;łę1bsza. cześć" . 

.. Niechaj prvskaja, wszelkie za1pory, 
za1g.ra:dzajace Wam drogę do s1pełnienia 
zaszczytnvch obowiązków niechaj 
w serc::i.ch W.aszvch nie znajduje miej­
sca zawiść partv'na. - niec·haj szla1chet­
ne ws·0Mzawodnictwr0 w osfa·ga1ni:u do­
skonatoścf balowej, oraz harmo.nijna 
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praca zapewnia: Wam poczesne miejsce 
w szeregach najgodniejszych tego- mi-a­
na obywateli Polski". 

Zja•z.d zalmńcwno· zgodnym okrzy­
kiem wszystkifch obecnych na cześć !Pa­
na Prezydenta Rzeczyposiponitej i: zjed­
noczonego straiżactw.a polskie·go. 

Wy<latne rezultaty zjazdu przypisy­
wać należy, obok niezmordowanej w 
ogólności pracy cate,go strażactwai w 
powi·ecie, w szczególności też pełnej od­
dania się d.la.1 spraw pożarnktwa, dzia­
łalności Starosty O/patowskiego i preze­
sa Okręg·owego Związku druha Kauc­
kie'go i wice-i}Mezesa tego Związku, a 
naczelnika Strnży Opafowskiei druha 
dr. B. Glińskiego. Tein ostatni jako ko­
mendant zja'Zdu spełni.I wszechsfronnie 
swoje zadanie. To foż organizacja zjaz-

du byłai wzorowa i można powiedzieć 
śmiało, że odbija:t.a nawet wyraźnie od 
świeżo będących w pamięd naszej nie­
domagań organizacyjnych og61lno-pań­
stwowego zjaizdu w Po·znaniu. 
· Ci .u.częstnicy zjazdu i zawodów w 

Opato·wie, którzy tam hyii na zeszło„ 
rocznym zjeździe i za woda·ch stw~er­
dzaU też niepomderną różnicę w podni·e­
sieniu s•ię stopnia spr.awnościl straiży. 
A twieTdzono })'rzytem zgodnie, i słu­
sznie zresz.ta. że t·o owoce ener~icz­
nych z.aibiegów powi:ato.wegr0 instrukto. 
ra pożarniczeg·o druha Wt. UrbaflskJe­
go, który ni•espełna roczna. praca na tern 
stanowisku już się dobrze zasłużył stra­
żactwu i mamy naidzie i ę ·będzie nadal 
wytężał dla um1ło-wanego zawodu swe 
siły ipełne mlodzieńcze·go z~alu. 

Najbliższe zjazdy strażackie. 
Obecny okres letni obfituje w szereg 

zjazdów, jubileuszów i uroczystości 

strażacki-eh. Poniżej podajemy termi­
ny ł\ mi:ejscowości ważniejs•zycłi z;jaz­
dów. 

W dn.iu 7 si1erpnfa odbędzie się 
zjazd konkursowy Okręgu Grójecki'ego. 
W .tymże dniu· odbędzie się w Dzi.ediii-­
cach urn.czysta dekorncja zasłużonych 

czł·onków Straży. Z tym obchodem :we­
wnętorznym po·łączone będz.jie JX>·Święce­

nie nowo-zakupi•onej s1ikawki. motorn­
wej. J.est to niewąttpUwie wi1elk1i' kr-ok 
na drodze do uspra:wni·enia obrony 
pneciwpo.żarnwej w mieście. 

• 
W dni.ach 14 i 15 sierpni.a r. bież. 

·odbędą s1i·ę duże- JUrnczy;stościi, .zakrnJo­
ne na szerszą skalę. Oto Straż Ra­
domska ·obchodzić będzie uroczyśde 
jubHeusz 5'0-leda swojego ·istnienia. 
Właściwy obchód zacznie s·ię 14 sierp­
ni1a, -natomitas.t zjazd uczestniików od­
będzi-e się już d. 13-go tego·ż miesiąca. 
Zja.zd zapowiadą się imponująco tern 
więcej, że ·równocz.eśnie odbędzie s·i·ę 
w d. lS si:erpnia konkurs straży w~ej,_ 

skich \viojewództwa Kielecki·ego. 
• 

·W tymże dniu 14 sforpn:ia odbędz.ie 
się zjazd strażacki Z.wiązku Wojewódz­
twa Śląskiego„ Zjazd potącz·ony bę­
dz'ite z ef ekto•wnem~ pokazami i. popisa­
mi straża.cki.emi oraz zawodami kon­
kurso·wemi. Bliższę szcz·ególy podamy 
w najbliższych numerach Przeglądu. 

W dniu 20 sierpnia, zgodnie z za-
powiedzi·ą podaną przez nas w swoim 
czasie, obchodzić będz·ie jubileusz 50-

lecia swojego istnienia Ochotn. Straż 

Pożarna w Tomaszowie Maz·o·wieckim. 
Pro.gram uroczystośd przewiduje uro­
czyste nabo•żeństwo oraz P<>PitSY Ć\v:i­
cz·ebne Straży. 

• 
Największą bodaj imprezą zjazd'Ową 

na najbliższy przeciąg czasu będzie 

zjazd ćwiczebny Zwiazku W1ojew. War­
szawsldego, który odbędzile się w dniu 
28 sie·rpnfa w Wa·rszawfo. Zjazd' obej­
mie ·oiprócz zwykłych uroczystości po­
pisy w działach: kooin'ku·rsów straży, 
wychowani·a fizycznego, przys·posobie­
nfa woj1sk1owego i. konkursu orkies·tr 
strażackich. Przygotowania do zjazdu 
trwają w całej peł·ni. 

• 
Wszys·tllde te zjazdy mają, niewąt­

pHwie, bar.dzo duże znaczenie dla zrzre­
szonego strażactwa. Są one tą manife­
stacją zwa1rtośd 1korpoiracyjnej, która 
straża.ctwo danych zw:iązk·ów cechuje. 
Mają one równi·eż wie'~kie znaczenie dla 
podniesienia pozi,omu .techniki1 pożarni­
czej w strażactwie, a to ze wzg.lędu na 
moment współzaiwodnic•twa, jakie może. 
my na tych zjazdach obserWQWaĆ. 

• 
Na zawody te zarówno Zw?ią1zki, Jak 

też magi1straty i sejmiki, a także w bar­
dz10 dużym st·oipniu i· P. Z. U. W. wy­
znaczają wi.ele na.gród bądź st.iłych, 

bądź też przechodnich. W rnku bieżą­

cym wiele bardzo cennych nagród bę­

dz.ie zwłaszcza na z.aiwodach Związku 

Wojewódzkiego w Warszawie. NagTO­
dy zaofiarnwafo również szereg firm 
handlowych. 

Nr. 30 



Regulamin Zawodów Przy1poiobienia Wojskowego i Wytbowania fizynnego, 
o nagrodę przechodnią Głownego Związku Straży Pożarnych R. P. 

Bi'lllro G~6w1nieg;o Zw1iią-zku, do­
ceniiaj1ąc znac~en1i1e 1h wagę wychio­
wani:a f.i.zyiczine,go oria~ te roilę, ja­
ką w je~o r·0~1wod1UJ od.gryWają za­
wod;yi s.pio1rtoiwe., opraiooiwaifio 1re­
gufam~n zaiwoidórw w-yichowaJni1a f:t'­
zv1cz1niegio :i1 przysposoblieiniia wo~i­
s'kowe·R10, który po1ri:i1żeji zaimfo'Sz­
cz,amy .celem p1oiinfQ1J.imowian1i:a Sz. 
Druhów Czytteh11ilków o .po1CZYillla­
ni1ach wf.ad!~. s1tr atżadkijch w itie'j 
dz.tedziini1e. 

J.edlnoc:z,eśni·e pr.z;yip10milnamv. iie 
b. i1nSipekto1r Gł. Zwti·ązkiu p. łfo­
J.e wi ński1 ofilairowar Of.. Z1wii;ąiz!ki01Wii­
w zes.z;łym roiku pdęik1nry posą-żek 
gfad.f1afoira, jako 1111a1AA"odę pr.ze1cho­
dn'i·ą zia zawodyi ~po1rfuiwe. 

·' Red. 

i: 

§ 1. Nagirod:ai ·mzgiryiwaina jeSłt 
coroc:zn~e· :podczas zawo-.. 
dów po1wiaóo1wyichi, świ:ą t 
p·. w. 1r. ;w. f. 

§ 2. Do za wodówi ml()lg.ą stw­
wać drużyiny i: człoin'lmwie 
dlrnżyn, naileżąicyich do 
ZWii ą1zllru. 

§ 3. W szelk1i1e dane i' w:ynffki 
zawodów 1rna:dlsytlaine są 
prne-z Zwii;ąz:ki: dJ01 Gtóiw-
1negoi Zw1Lą-ziku, inia plOdstia-.. 

I I 
'Wliie lkt6:ryichi w mii1esJą1cu 
g-rudniu 'kalżd1e~o ·roku1, 
sip1ecj1alnfo1 rpowofainai 1k10-
mi1s~ai \roizstrzygmff,e;, która 
stiraż zidobyfa nadwi:ększą 
łfość J)IUJnkitów, a item1 sa­
mem p1i1eifws:zeństwo, p1rzv 
czerni w rruz,ie równej; 110'­
śdl. punikJtórwi 1roizsitrzygia 
los.o-\.Yan1e. 

§ 4. Pumikity ro!Z:Sbrzyga sdę 
n1astępuJąco: za osląg:n1iię­
c.ie na;1epszych WY1ników 
w każdej konkwre~.ji ~ 
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3 pkt„ zai II-giie miejs,ce -
2 p~t., \il za III-de'. mi:ej,­
sce - 1 p!k.f. 
W lkoinkur1eincj1ach dimży­
no.wv1ch :l1iiczbai p1un1kitów 
jest podwó1:na (6, 4, 2). 
P.rzv obl1icza111diu rpu1n:któw 
kwiaiHfikud1e s:iię z płO-śród 
1n1adiesiła1nYich, 1trzy rnaj1lep·­
s·z,e wv:niikd1. 

§ 5. Do kwa1Ufiikwcjlil lkzv się 
z1air6w:no kio1nkure111cjre. 'kitó- ' 
!lie odby.wad1ą s:ię· 'Pl()ldcziais 
zawodów świą1n p. w. 
~ w. f., j1a1k ·v :konkmende 
odbvwaj'.ące się na zawo­
dach specij·a1ni·e w tym 
oelu zw101lau1y,ch. 

§ 6. W mi1esli1~cu łistoipadziiie 
każdego roku, straż, któ- · 
r a z1doby1ta„ .n:~girod'ę zo­
boWiilązainai jesit :zrwródć 
ją: do QM,wnegio Związku 
S~rażv P.ożcumvich R. P. 
be1z1pośr.ednii10, iluib 11eż za 
pośTediniotwem właśc.iwe­
gio ZwiązikiU Woje-wódz­
kieg1d. 

§ 7. Straz .zwrnmjąca in:ag!fooę 
otrz.ymuj1e pami1ą1tikorwe 
świiadleC1tW'o wir az z f.orto­

,gir aifjią 111agrody. 

§ 8. Nag1rod:a prneichowana fest 
w S!iledlz.ihi;e st.raż:v;, kt6ra 
]tą zidobvtla. :lub ifeż za 
z~odą tiej:że, w sd1edzihi:e 
wl1a1ś:aiwegoi IZ wvąz1ku 
Wojiewódizkli1ego. 

§ 9. Co;roc:zini1e 'lllmocorwuij!e się 
nai na,g.mdz.Le specj'a1ną 
tabHiczkę z nia1z;wą: 'bWY- , 

ciięsk.i1ej sitrnżvi. roud:em 1na 
któryi n~rooo zos1t1aiła 
Dłr.zvzmtina oraiz Iiiiczbą 
osiąR1Uietvic4 ·pu111kitórw. 

§ 10. Po u,p1fywi:e la1t trzech od 
chw11li 1uifurnd0iwan1i1ai .na­
girody, p.rz1echodzi- ona na 
witasnnść t;ej straży, któ­
ra w dą,gu 1t1e1g10 1ok:r·e s.u 
czasu :u1z vskaifa w sumi;e 
niaj1w:iększą, Uczbę pu1nk­
t6w, bez w:zgil'ędiu na to, 
czyi sitiraż fa zdo·bvhu :na­
grodę w. każdym wku, 
czy też .n:i1e. 

§ 11. Z 1chw:i1lą gdy 1nag:mda 
p'.r ze j1d!z ite' ina wktSino:ś ć 
j1ednej ze s1~raży. - Ołów­
nv Związ.e1k Strażvi Po­
żarnych . R. P. wiilllnduj1e 
dlmgą nagirode. prz:yiczem 
kszfaJ,~ Jej ii· WY1R"'lad ze­
wnętrrzirnv mofo być 1róż­
ny od poip.r.zedinid n1a­
girodv. 

§ 12. Str.a7J, która zdoby~ai ina­
giro d ę ·pirz.eieho1dlnii1ą1 inosi 
itvw1ł „dlm:żyin1y imis1trnnw­
skiej na 1ró1k 19 .... ". 
Czfoink-oiwi1e ·zaś mi1s1trzow -
ski!ej srtimżY no1szą Pif Z'Y 
murnd:u1raich 111a1 cz.ais p·osi1a­
dainia p·rz.ez nii ą• mis trz,o­
S'fwa wMome z1naklr w. P•O­
s tacil biia1to>-cz,e1rwonyich 
sznmkóiw, zwi1s.a1j1ącv1ch od 
·1.ewegi01 1na1rarnd1ennilkai ·do 
lewej g;ór.ne<j ki1eszent 

§ 13. N ag •r 101 d ę ka\żidoirazoiwo 
wr ęieza zwy.cie'stkfoj sitra -
żv w j,e.j s1i1edzibd1e pned'.­
sta;wi1del Ołów1rnego Zwi:ą­
zik:tt. 

§ 14. Zawodnk.y, 'któ1rzyi w
1 k:a1żdle-i k()lnkuirencj1i zaj,ę ·i 

w 01góln:ej prnnktac]i1 p1i,erw­
sze trzy rn:i1ej1~ca oitrzv­
muj.ą z Ołówneg;o Zwvąz­
ku ,pamiątko,we dyplomy 
i żeitonv. W konku1ren­
c.~ach dirużynmvvch -
zwy.c.ies'ka drnżv111a otrzv­
pmje dy1płom. 
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§ 15. Związki Wojewódzkie 
mają prawo v\'yda wać 

o di skb i·e 1nag•roid v po­
s z c z.e g 6'1 n v m zawiodnikiom 
i dru1żynJom za na.i1lcpS'ze 
wyniki. osiąginięte w kon­
k wr.e nieijach. 

§ 16. Zaiwodinicy pio 1czątkuią·c v 
oh0iwiąza1n~ są poddać siG 
p.róbfo sp:raw.11iości1 fizvcz-
11wf. Ptr ób v s i;.r a wnos c 1 
fizyczne.i mogą być prz:e­
prowadza,ne dowo·l·ni1e, w 
obe1einośc:i: j1ednak ins'frruk­
tora z dan.ego powia.tu, 
wzdedn·i·e io·sobv wvzna­
czo1ne.r p1rziez wfaś.ciwy 
Związek. 

~ 17. W skład sadu zawodów 
n. w. i: w. f. wchioid:d i•n­
so·ek tor w o .i e w ó d z k i, 
wzgfodln1i1e wvzna·czo·nv 
przez ni;ego ofi.ceir korpu­
su ·i:nsp.eikcv.i1nego. 

Uwaga: W tej s1xawi·e .na:te­
ż.vi JJ1oir·0iziu1mlteć si:ę z i0idoow1i1edn:m 
of1ce.r·em ilns.pekcy1.invm. 

PROGRAM ZA WODÓW. 

§ 18. Brogrr.am zaw:od6w P . . w. 
11 ·w. f. o -nagrodę prz·eicho­
dnia 016wrneio Związku 
Strażyi P.rnżarny:ch R. P. 
obe.imu.i.e: 

1. Pieciobói wojskowo-spor-
towy: 

a) b:i1cg 100 mt.r. 
b) bi1e g 2'00 m tir. 
c) skok w da], 
d) rzu.t g1rm1akm dowol,;1ą 

rek a, 
c) wal1ka na bagnety. 

§ 19. 2. Bieg szturmowy ze­
społów. Do zawodów 
sita.i a z·e s poły, z ł·o fo1nie 
z1 czfor1eieh zawodników. 

wvsfawionie n1rzez lJiosz­
czególne s:traż·e. Bieg ·Od­
bywa się na toirz.e ]Jłrze-
szkód 400 mtr. 

§ 20. 3. Zawody zespołów w 
w marszu 1 O kim. 
Do1 zawodów sta.Ja zes·PIO'­
łv w sk.fadz·i·e regulami­
nowej, drużvnv p:iiechoty, 

wvstawiio111e przez posz­
czeP-ól'lle s.traż·e. 

~ 21. 4. Zawody lekkoatletycz­
ne. 

Z a w od v l1ekkoia1tle•tvcme 
obe.imrnją: 

a) bieg.ii jed1rnostkowe: 100, 
200, 800, WOO mur., 

b) sfook1i1
: wda•!, wwyż. 

c) rzU1ty: lm1lą ·1 giranafom, 
d) bi.eg.i· zespofowe rnz-

sfaw1ne 4x 100 i 4'X400 m., 
e) bi•egi na prz.eła.T 3 k1lm. w 

tere n :ii e urozmaiieonvm, 
zescioiłam+ równemi, wv­
stawii01nemdi 'P~rziez posz­
czególne straże. 

f) cirzedąga,nie liimi. 

~ 2'2. Ka:bda SJtratż moż.e zgło·­
sić do zawodów dowolną 
itł.o·ść za'kwaHf;kowanvch 
zawod1111ików 1 zespoMw. 

~ 23. Zawodyi odbyrwaj1ą si·ę 
według.i .regiulamiinów; M. 
S. Wojsk. De 01

• I Pł echo·­
tv · L. dz. 29.63-0IP. V'· 
iW.P. 

DDDDOOODODDDDDDO~DODDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDDOODODOOD~DDDDDDODDDD 

Z ŻYCIA ZRZESZONEGO STRAŻACTWA lll~lli 
KURSY POŻARNICTW A. 

KURS POŻARNICZY W OKRĘ­
GU SIEDLECKIM. 

Starani:1em Zw. Str. PożarnV1ch 
Okręgu Si1cdlcd<:lieg.o zo,rganiw-

·wano Ku1rs 8-d1ni:oiwv d.Ja. oif'ilccir.ów 
.i nodoifiieer·ÓW straży p10.żarny1ch. 
Kurs byil ohesłanv prz,ez czfoin­
ków 0czvnnv1ch stirażv: z łfolubl.i', 
Skór·ca1, KrześHna\ Sfoku-Rusk1i1e-

gio, Siedl·ec, Pa.protnil, Prós.zvina, 
K1rz.esiku-No1weg;o, Nilwiisk, Doma­
niilc. P1rzvw6r, Włśnfow:a·, Trnciń­
ca-Wo.J:ii-W·oidyński1e.l, Mórd, Cza­
rvt, Opola oraz J)lr:z.ez sł1111chaczÓ\V 
s.zkoty Rolnicze.i w Starefwsi. 

Uczestnicy kursu Okręg·owego w Siedlcach w czasie trwania kursu wybudowali 
\\'Spinalnie, na której \vykonywali ćwiczenia. Na•sze zdjęcie przedstawia dziel­

nych Druhó\\· zajętych przy budo\vie ,,·spinalrni; obok - ćwiczenia kursistów. na ich 
wla1sncj wspinalni. 
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Komcndan1'em KUtrsu bv1l ,ins1t'I". 
E. ~use'1~' · kom~1ndant Sfraży za­
wioidiowe 1, m. S111edilieic ; prd·e ~e nita -
mi1 zaś, druho1wi1e: pirzezes Okręg,u 
i wiicc])1riez1es Zw. Wo}. A. N:,e­
dbalskii - oosel do' Se.iimu, stair. 
ins1tn1ktoir J. Łu1czvńs'k:i'. p,or. Kir­
ldn: - ,ofiice1r P. W., P. Podolski·­
i1nspektoir P. Z. Ub. Wz., 1i1n>ż Pa­
wJ.ikowsk1i - a1rchit.ck1t now:iafo·­
W'Y, ,01raz Dr. Żago1ta 1ckairz po­
wia,towv. 

Cwkze:rnia i1 wykłady: bviłv pro­
w.adzon1e ścii1śle podf'U1,g- oro•giramu 
us1a·1ioinego prz.ez Olóv,r.nv Zwi1ą­
zek. 

K11irs zo1sfa1ł zasz1czV1ooinv trzv­
krntni1e ohe1cinośc:i:ą p. starosty 
M~ ólmwsiki·eg-o .rnz p1rzv budowi'.1c 
ws.p·ilnal111i1, nas1tęp1111i e zaś TXJidiczd·s 
ala1rmw rnróhnegio1, oiraz pioidcza,s 
e~zami:nów. 
Zaz.naC'ZVĆ nailieży, ze lmrs!·śC'li 

w .!.!1otdzi'1nach w 10ilinvch 7huclmvali 
wlasnoiręcznJie ws1n 1ina1nię oiraz 
ra'fliiowv anarnt detie1\'Do1rowv. 

Dz1i1c1kiii ta·siJ<-a.we .ii u1n1rzejmo·śd 
f)yirektoir.a· S:zko1ly Rolnkzcj pi. 

Tom as zewsiki·e gm 1k1ur s:iśei~ z os t ail:i 
skosz.cwowam1i'. Wvżvwi1e1111ie kuir­
s·i1s1tów 010\kry1t w !t1rzech c7wa1r­
tvch Okire,C?;. w j1ednc.i1 ·Czwarte i r' ·o~ 
S7.1cz1eg-.ólinc stra1żc1, wz,g-lcdnii1e stui_ 
chacz·e. 

Nad ca1ł1okszfa1H'iem sr.raw Q."01-
s·1 J1darc·zv"h kuirsu czuwar (1i-11h 

n;ic:zeinik Pas,fak~ z.a 1c01 .nale7,y Mu 
S·i 0 s c r d eo;.n P, pi0dz:i e kmva n: e. 

Vv sk.t'ad K·om:1sj1l1 Evami1na„:yJ-

nej, wesz1l1i.: dJmh p1r.ez1es A. Nied­
balski·, 1ins1t'r. E. Rusek, członek 
Zarządu druh Pi,oitrows'kti i1 por. 
Kiirki1n. :-. 

Na zamlmięc.iu kursu bvl1i· obec­
ni·: p. sta:rosta Maćlkowsiki1, viice­
Dr·czes Zw. Okir. druh J1ez:iorow­
sldl, skarbinilk Okirę~UJ druh Fal­
kmvsfoi'. cz;t1onek Zarządu druh 
Ko·szuitskii i: Pasiak, naiczefoii:k Stira­
żyi Si1edil1eick;i.cJ, druh Żmi:,iiewski1 
i dvrnld!01r szkoły .r·oilnkze.i o. To­
rnaszews1k.i. 

Po eg-zamiiniie i wy1gł·oszeniu 
wyników d1rnh P 1rez.es Okręgu w 
giCfrą1cy.ch siliow:cvch za:ehęcaił ncze­
s,tn;1kólW do szieir:z•e1ni:CtJ wi,edlzy ])IO­

żairn1i1cze.i1 w s:z,eriega.ch sfrażac­
kkh oiraz aipclo wa,f1

, by 1n:i1e zrażali 
sfo prz.ec:iwn0Śtaiami1, ,iicl!k r6wni1eż 
aby 1111i·e r 10 1c1rz1est.aw:a:H tV1lki0· ,na 
zdobvtVich wi·aidomo·śdach, focz 
swo.ią wi1edzę dałe.l pogikhialii 
P'rz1ez ·czvfa.ni:e od:poiwi1ednii1ch 
I?·ism, mz·ez ·zj1azdvi i· t. p. 

Kuirs zaikońc.z101110 skromną bi1e­
s;iaidą, na które.i' brać strażaicka 

· wesdo g-awędlz,iiła o lYrze·żytyich 
·Chwiila1ch ina kuirsi.e, 01raiz '°' .p1raicy 
w p1rzvszilo·śd1• 

Zairząd O krę gu wv1r atżai podzii1ę­
ko1w ainJe Dyir.ekie.iii Szko1łv Rolntir 
cz1ej w Sta'fe'.Iwsi1 za1 piomo1c g;os­
podarcząi, Och. Str. Po:ż. w Si.ed!l­
ca,ch. za wypoży,cz1ein .i·e fabmu, 
Stiraży zawodnwe'.i zia„ do1srt:aircz.o­
.rne ifooini.e. ·01ra.z wsz.ystkim prele­
g-cinitom. ·- ;„ 1 

1 

: 

POWIATOWY KURS POŻAR­
NICTWA W WYRZYSKU 

(woj. Po,znańskie). 

W dni1aich od 20 do 24 cz·erwca 
b. r. wląieznii1e, odbvił się w Wy­
rzysku p,ię·dodn:iowvi pow.iatowv 

· kms pO{iarnktwa, ce:J.em wyszko­
leni.a komendain1tów st.rnżv oożail-­
ny1ch z ,gmi1n .i' obszarów dwio~·­
skich powiiia1tu W Y1rzvsik:i·ego. W 
kms:i,e hrafo· udz.ia.t 82 kaindy:da­
tów. W tymże cza1s.i-e odbywał 
s1i·ę równi,eż kurs P'rziecilwgazowy. 

Dnii!a 20 bim. o g;odz. l0-te'.i1 mino\ 
nasitą•pi.fo1 otwa.rc.i.e1 kursu: prz·ez 
starnstę p. Wuijika, 1Móry w rze­
czo1wem p1rz,emówi1eniui wskazał 
na, tn, jak ważną: p0itrziebą j:est 
o.rg-an:iizo·wa1ni1e ohro1nyi nrzcdw­
po·żairio1wej1, pocziem wezwał ·i1 za­
chęc:i~ kurs1~1stiów, by uiwa:gą i wy­
t1rwaif.o·śoi·ą stiaira!li· s1iię :z. udz,iefo1-
nvch na1 kuirsiie nauk odlrni1eść .iak 
na.iwiięks.z,e ko1rz,y1ś{oi:. Potem p1rze­
móiwii1eniu P'. oor. Raczkowski 
ornz naczieJ!niiik' Qik1r. p. Ko,śde1rsld·, 
p1i1erwszv j1a1foo1 lderown.:ik kursu 
orz1e1c.i1wg:aiz.oweg-ioi, dirng-.i zaś jia11w 
I\:i.er0iw1niik ku:rsu p-ożairniiiczegio1 za­
zna.i1omiH1 oheicnty;ch z. regu1lami­
·niem i: rnzkladem godz;i:n stU'żbo­
wy.ch. 

Pirz,ez ca1ły: czas trwiainila lmrsu1 
byH1 kursi·śoi) ws.o6lnie zakwate­
rnw a!n i: .{1 z:a rp1ro wfan1to1\Mani'. ć wi·­
c z·eini a prnkityicm'e odbywały się 
na placu ćwkzeń przy st:raz1n1icy 

Uczestnicy uro~zystego obchodu ku czci św. Plorjana w Koiwlu (Wołyń) przed remizą Straży m1eJscowej. 
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strnżaickiej, zaś wylk1ł1ady teor!e­
tyrcznie w salii ho1tefa1: „Dom Po1I­
sld''. Roiz1krł1ad gotdzliin s1l1użbowy1ch 
na kurs.ie poiża1r1ruiczym obiejmowal 
9 god:zJn ćwkzeń prakityicznyrch 
i1 8 g.oidz:i1n wykfadóiw \teo1r-etyicz­
nY1ch. 

W p1i,ąt1ek dni1a 24 cze1rwca1 b. :r. 
odbył s1i'ę egzamin. iku:rsUJ w obe1c­
no,ści· p. sitairosty W uijik.ia, komein -
dain ta• Zaw. Stirażv Pnż. w Byd­
gosi21c:z v J). M Ue1wsik1i1e go, nacz el­
ni ka Ok•ręgu XXXII p. K·o.śc:i·e1r­
sild1ego1 z Wy;rzyisk.a, P. burmistrza 
Jagodzi·ńsk.ieg;o z'. Wyrzys~m ·i 1na­
czeln:i·ka Och. Stira·ży Po:żaimej 
w Nakl1e p. S.i1emlilńsk11egio, - kM­
rzv twmzY1liii skład. ikomnlsjli ·egza­
min a·cvjirne j,. 

C wkz1eni1a ,pop1i so1we pirzepro­
w adzone pod k·omenldą :naic:z el1niiika 
Okr. p. Kościi·eirsiktl1eg10· wypadły 
nadz.wy:cza1.i1 s.p1raiwnn1e. ai e~zamdn 
teornty,c.z1ny wykazia!ł, że ucz1est­
nii:cv pomimo krótk1i,egio czaisu 
tr·wan.ia kursu ,i; obcdiąż·en1i 1a j:esz­
cze kurs1em1 :pr21eicii·wg-aizorwvm na­
by1H mnós1t1wo wiiadomośd1 , po·­
trz.ebiny1ch 1im jako p1rzys.z1łym kii1e­
ro w1111ik·om sitraiżv potżarniVlch. 

Poi uiko·ń cz.en1iu· e giz1ami1rnu ·P·r21e­
mów;i1f 1foome1111da1nit Z.aw. Straży 
p1oż. '\VI Byidgio1szczv· u. MHiewsk:il 
·01raiz · s tia.1roisita ·o·. W uiieik. T·e1n 
0rstaitm zamykaj1ąic ofkj1aifa1li.1e krnrs, 
rozdał j1e.g-o rncz·eis:tn1iikonn świa­
d edwa urkoń·czeni.a. 
W·spólną f.oltio 1girafj.ą zaikiończoino 

krnrs. 

Z WOJEWÓDZTW A WOŁ YN­
SKIEOO. 

Z wiazek Województwa Wolyń­
ski1ego mz,w~i'iaj~c proR"ram pracy, 
nakreślony w początkach noku 
oTrez p. o. inspektora wojewódz­
kiego p. Z. Kosteckiiego. orzepr.o­
wadziil już ,na ternnie Wołynia 
pieć p-owi'atowvch ofioerskkh kur­
sów oozamiczych. 
Odbyły siię one: w Kowlu, 

Ostrogu, Równem, Dubnie i w Łuc­
ku, gromadzac oigótem pokaźną, 
}ak na Wotvń. liczbę .139 słucha­
czy, którzy kursy te ukończyli 
z oomvś·}nemi dla siebiie i pożarni­
ctwa WYnikamL 
· W szystildie te kursy prowadził 

osobiście p. o. ~Inspektom druh Ko­
stecki, przy ce111inej pomocy dru­
hów: komeindanta Stra,ży w Łuc­
ku i vice prezesa Zarządu Zw. Wo­
jewód'.zkliego, druha W. Mes nera, 
zaist. komend~:nta: Straży Łuckiej, 
druha J. Brodzkiego, i kom. Stra­
ży Ostrowskiej d:ruh'a T. Merzlaka. 
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Program wszystkich pd.ię.ciu kur­
sów oparty byt n:a regulami:nie, 
za twierdzornvm PTzez Gł. Z wiązek. 

W pm,g-rannach kursów uwzglę­
dnDcme były w szerokim zakresie 
ćwiczenia z dziedzimy wychowa­
nia fłzycznego i przysposobi1enia 
wo.iskowe1gio. Cwuc"enfa te pmwa­
dzi'li pp, ofkerowQle ·instrukcyjni 
mi1e.i~·ciowych garnizonów. 

UcrestniLcy kursów rekrutowali 
się z pośród ofioerów, delegowa­
nvch przez Straże, delegatów 

g-min, które zamierz.aj a. Powołać 
na swoi1ch terenach straże po~ar­
ne, de1eg-at6w oddział'ów wojsko .... 
wvch i poHicyj,nych. Ogół uczest­
n:ik6wi wvkazaf barrdZio duży za­
sób umd1towania pożarnictwa. wY­
kazuj ąc się jednocze·śnie wielką 
łatwością ujmowan1a nawet trud­
niej szych zagadn:ień z techniki 
i o:rganizacjii piożarni1czej. Szcze­
góły dotvcz~ce tych kursów oraz 
fotog'raf.ie zam1esc1my ubebawem 
w Przeglądzie .. 

Członkowie Ochotniczej Straży Pożarnej w Jeziiarach (pow. Grodzieński). 

.;~+++++++++++-l-ł11ł-•ł4-!•! l I :i: 

ł; ~ ~~+~+1++1W1.i 
SIERADZ. 
Miejscowa Strnż Po,żarna zosfała za­

alarmowana do p.ożaru we wsi Radzy­
minów. W niespełna 6 minut wyruszyła 
na ·Pomoc drużyna straży w Hości 31 
druhów pod dowódctwem p.om. na­
czelnika St. W1ojci1echowskiego, zabiera­
jąc z sobą p·o·goto1wie i 2 beczki. 

W chwilii przybycia Straży Sieradz­
kiej w ogniu stała sto.dola, wła·sność 
Piotra Karbowiaka; przy akcji uczest­
niczyły rówmez 5traże z Zapusty 
i Charłupi Mał1ej. 

Przyczyną pożaru - zaprószenie 
ognia przez dzieci; straty wynoszą 

okolo 1000 zł. 

NEDElóW, (pow. Tomaszów Lu­
belski). 

Staraniem kierownika tut. szkoły p. 
Eugenjusza Kołomyjca, ornz dzięki po­
parciu ze strnny instrnkt,ora powi·at. p. 
Mysakowskiego powstała w tym rnku 
Ochotnicza Straż Pożarna. Liczy ona 
tymczasem 22 strażaków, którzy pod 
kie·mnkiem naczelnika tut. Straży dru­
ha Kofomyjca, ·ochoczo wzi.ęU s·ię do 
pracy. Mimo braków. najrnzmaitszych 
niedomagań o.raz chłodnego odnoszenia 
si.ę do Straży tut. mieszkańców, Straż 
kompletuje swoje narzędzia. urzącl_za 
zabawy i zaprawia się do walki z groź­
nym żywiołem. Dodać nal·eży, że pre­
zesem Straży jest druh Ignacy Czop, 
sekretarzem drnh Kasper WHkowsld, 
obaj energiczni pracownicy. 

Nie od rzeczy też będzie złożenie na 
tern m1e1scu podzięlmwania druhowi 
Kofomyjc.owi za j.ego bezinternsoWll1ą 
a owocną pracę; aby zachęcił·o go t10 

do dalszych trudów wśród wielu pię­
trzących się przeciwności: 

Obserwator. 

Pierwsza Polska Wystawa Wodna 
w Bydgoszczy. W sobotę d. 23 b. m. 
o godz. 4-tej pp. została otwarta. pi'erw­
sza w Polsce Wystawa Wodna w Byd­
goszczy, zmganizowa:na: fachowo i 
sprężyście przez Towarzystwo Pol­
skich Wysfaw w Warszawie pod aktu­
alnem hasłem propagandy żeglugi, han­
dlu zamorskiego, budowy flioty handlo ... 
wej i szerzenia, zamii-owania <l'la spraw 
morskich. oraz sportów wodnych wśród 
społeczeństwa. 

Wspaniały materjał naukowy, zł'O­
żony z tablic, modeli i' WYkresów mini­
sterstw gospodarczych i instytucyj na­
ukmvo-społ·ecznych z całego kraju uzu­
pełnia bogaty dział przemysłowy, zgru­
powany w trzech wielkich pawilonach 
i na sąsi.adujących z niemi boiskach. 

Komu bliska jest sprawa rozkwitu 
naszej żeglugi i postawienJa Bolski. w 
rzędzie wielkich państw morskich, P-O­
winien zwiedzić wystawę w Bydgosz­
czy, zwłaszcza, że wydeczki· zbiorowe 
korzystać będą z 66% ulgi kolej·owej 
w dr·odze powrotnej. W czasie Wysta­
wy w d. 30 i 31 lipca odbędą się na 
Brdyujśdu wielkie regaty międzynaro­
dowe, na które przybędą P. Prezydent 
RzeczypospoHtej Ignacy -Mościcki i p, 
premjer. marszałek Józef Piłsudski. 
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WIELKA 
Każdy, kt·o obserwuje bacznie istot­

ne przejawy naszego rozwoju narado ... 
weg'O i p.aństwo·wego, musi• stwJe.rdzić 
ż~. ,w jednej z~as1zcza d.zie<l'zin1e uczy~ 
nihsmy ostatm·o wielki krrok naprzód. 

Dokonaliśmy go ckho, bez szumne­
g.o rozgłos·u, może nawet zbyt cicho 
~eżeli. zważymy, Ze o rzeczach dobry.eh 
1 pozytecznych można i ·trzeba mówić 
aby zachędć ospałych i niechętnych. ' 
. Mamy tu na myśli wielką ·pracę 
Jaką wykonały w C'iągu ostatniego rnku 
odpowiednie czynniki państwowe na 
poi.u rnzwoju wycho·wan.ia fizycznego 
1 Jego prnpagan<ly wśród SJ>ołeczeń­
stwa. 

Jeszcze nie czas na robienie bilan­
su rocznej pracy. Jesz·cze słońce WY­
so.ko .. na drzewach liść zi.eio·ny, a wpro­
m1·ernach tego sło·ńca i jego ożywczych 
blaskach, to znów w deniu drzew 
..,v dzi·esiątkach wielkich obozów hartu~ 
ją s•ię do przyszłej pracy tysiące naszej 
mł·odzieży. · 

Nie jest to mł·odzież tylko szkolna 
miejska; ·nie jest to tylko :in.teligencja'. 
Rok bi.eżący zamknął w obozach tysiące 
młodzieży zarówno szkolnej, jak ro­
b·otnk.zej, akademickii·ej, wiejsfil,ej. Po 
całym kraju rnzsfa<lly s·ię obozy; na 
samem po.gran'iczu rnsyjsko-.U.tewskiiem 
zapadlo· przeszło czterdzieści obozów 
ha·rcerskich -i v\i'Ojskowych pirzysposob. 
wojsk·owego·. 

Omawiana przez nas na tern mi-ejscu 
w zaraniu tworzeni·a istniejących dziś 
i·nstytucji wychowania fizycznego -
idea wszechstwnneg·o wyr.ahiani·a fi­
zycznego najszerszych mas mlodz·i:eży 
znajduje dziś ·wspaniałą realizację w 
życiu. 

· Wielkiej pomocy doznaje równi.eż 
dz,Iedzina sportów reprezentacyjnych. 
Równolegle bowiiem z s•:oerioką akcją, 
prnwadz.oną w kraju dla mas sipoleczeń­
stwa - mamy wiel-e zawodów sporto­
wych z fonemi narodami, i z dumą mo­
ż.emy dziś mówić, że czasy, kiedy sta­
liśmy na . s.za·rym końcu :Europy, nale­
żą już do bezpiowrotnej przeszlości. 
-Dziś, jeśli ulegamy ;innym, to zas·zczyt­
ni·e, a w \Vi·elu wypadkach z pelnem po­
wodzeniem sięgamy 'PO laur zwycię­
stwa. Zdobywana przez masy społe­
czeństwa siła ·i sprawność fizyczna 
uzewnętrznia się w tych wf.aśnie do~ 
skonałych wynika·ch, jak:ie osiąg·amy 
w spotkaniach z iinnemi nar·odami. 

Stw11erdzić możemy z całą pew­
nością, że dz·i·ś ·sipot.eczeństwo zostało 
już wdągnięte w orbitę wielkich zagad­
n:ień wycho:wawczych, mają.cych odpo­
wiednik 1i· w dziiedzinle wy.chowania 
fizycznego. 

Schorn,v.1a1J1e, nazbyt wydelikacone, 
przeczulone nerwowo nasze starsze 
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PRACA. 
S1Połecz·eństwo czerpie p·rzez nowe upo­
dohani1a wychiowawcz.e młody.eh, świ.eże 

· soki. Młndzi garną s·ię do ·obcych dla 
nich dotychczas d'ziiedzin poczucia sily 
f,izycznej j radosnego· zdr·owia wprnst 
bezi zapamiętania. Zaczyna rosnąć i roz­
wijać się nowe, zdrnwisze od poprzed­
nieg10, pokolenfo polski1e, tern cenme1-
sze, ż.e ufne w swoj1e i Narodu swojego 
siły. 

Jeśli ten stan rzeczy możemy dzi­
siaj z całą otwartośeiią i pewnością 
konstato,wać, jest to wielka zasługa te­
go g-rona ludzi, którzy 1odczuli i zrozu­
miieli utajone, wewnętrzne potrzeby 
młodego pokolenia, którzy potrafil:i· w 
ospałych i C'iężkiich organizmach ciial 
naszych ·ins,tytucyj i towarzystw spor­
towych obudzić pęd n'Owego życia i !P·O­
trzebę pracy. 

Dz·i·edz.i,na wychowania ~izycznego 
jest tą, którą dzisfaj już szczycić się mo ... 
żerny najpierw przed samymi sobą, a 
następni·e i wedle wolii· przed ·obcymi. 
Inicjatywa czynników ,rządowych, uoso­
bionych w Pańshvowym Urzędzie Wy­
chowania · f.izyczneg'Qt i Przyspiosob~enia 
Wojskowego - stanęła na wysokości 
zadanfa. 

Odpo.wiedzJeć na nią musi całe 
starsze społecz·eństwo, jak odpoiwde­
działa młodzież. Kadry mł1odych spor-

towców, ml1odych silnych Polaków rosną 
dz.ięki op:iece 'Rządu z mies1iąca na mie­
siąc. Ni.echajże rośnie 1i• pomnaża s·ię 
w dwójnasób szybszem tempiie w sipo­
Jeczeństwi·e to· uświadomienie, że w1el­
kiej pracy czynników rządowych illale­
ży i trzeba dać żywiołowe wpriost opar­
cie w powiatowych ·1 wojewódzkich ko­
mitetach, w ich sprawnej działalności, 
w opiece nad szkolnictwem, hukami 
szkolnemi, stowa1r:zyszeniami, J klubami 
spo1rtowemi„ w: finansiowaniu przez sa­
morządy miejskie i wiejskie tej <lz·ie­
dziny naszego żyda, której zada n1iem 
jest przygotwani1e silnych, zdr·owych i 
zahartowanych obywateli. 

Odpowi1adając na te gorące słowa 
zapału, jakie z. ust dyre.Ktom Państw. 
Urzędu Wy·ch. fiz. i Przy.sp. Wojsk. 
padły na k1onf erencjd praso•wej w: czasiie 
zjazdu dzi,ennikarzy spor,towych całej 
Polski w d. 24 lipca 1r. bi1eż. życzymy 
temu bodaj najmłodszemu, a j.ednocz,e­
śnie tak już zasłuż·onemu Urzędowi w 
P·olsce, aby dążeni:a jeg.o kierownika, 
rniestrudz.onego :i zasłużio.nego p. ppiułk. 
Juljusza Ulrycha oraz wszystkdch Jego 
współpracowników znalazły tak żywy 
oddźwięk w spoleczeństwi.e, j·ak żywe 
:i g·orące jest kh pragnienie odrodzenia 
zdmwia ·i charnkterów mł·odych Pola­
ków. 

Tej idei' strażactwo polskiie całego 
kraju zawsze będz1ie .wiiemie slużyJ.o. ' 

H. P. 
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Z · CAŁEGO SWIA TA. 

Rząd sowiecki rozpoczął obecnie 
energiczną agitację wewnątrz Rosji 
w celu nakDon~eni,a obywateli' sow:iec­
kkh dio większych ofi.ar na rzecz 
wzmocni·eni1a czerwonej armjL 

W całej RosH ·odby:wają się wiece 
i zebrania, na których specjalni mówcy­
-agitatorzy w:zywają do popierania lot­
nkt1wa i floty. Zdaniem polityków so­
wiJecki.ch czerwona armja musi być 
w ·stałem pogotowiu do wojny z :Eurn­
pą. Ni·e ulega wątpliwości, iJe ten za­
pal agitacyjny ma na celu odwrócenie 
uwagi ludności' od wewnętrznych trud­
ności, jakie prz,eżywa Rosja. 

W ostatnich czasach sze-rzą s•ię 
w Rosji w zas.traszającym stopndu 
choroby zaraźliwe, a zwłaszcza szkar­
latyna, tytfus i rndzaj cholery. Ta 
ostatnia choiroba t:rap·i zwłaszcza połu­
dniowo-w.s,chodnie kraje Rosj.i. 

W spaniały rozwój lotnictwa obser­
wujemy w kiraju :wsz1elkich niepraw­
dopodobieństw .i sensacyj, jakim są 
Stany Zjednoczone Ameryki! Północnej. 

W roku bieżącym, poc1zynając od 
miesiąca lutego rząd amerykański cen-

tralny, jak również i rządy stanowe 
wydały ogółem pięć tysięcy ,zezwoleń 
na utrzymywanie samol1otów ,pry:wat­
n:V(h, dla cywilnej komunfkacjii. W :po­
równaniu do Polsk~. która posiada za­
ledwie parę samolotów: pi ywatnych 
oraz linje lotnkz.e, subsydj·o1Wane przez 
Rząd stan ten prz.edstaiWia się 
wprnst nieprawdopodobnie. T'o samo 
dotyczy zres1ztą ·i1 automob:uów, któ­
rych Ameryka ip·osiada 22 mHjony, pod'­
czas gdy wszystikie inne państwa 
świata mają i:ch 1ol}·oło 7 ii pól miUona, 
z czego na Piolskę wypa<la zaledwie 
16 tysięcy. 

Pogrzeb zmarłego króla rumulzskie­
go f .erdynanda odbył się w d. 24 lipca 
r. b. w Bukareszcie z ni1ezwykłą urn­
czystością. Na obrzędy pogrzebowe 
przybyło wi·elu członków rodzin pa­
nujących. Polskę reprezentował spe­
cjalni.e upełnomocniony w irandze ofi­
cjalnego 'P'Tzedstawidela Pana Prezy­
dernta Rzplitej - ,poseł nasz w Buka­
reszcie p. Szembek. 

Zwł·oki zma1rłego. monarchy, z·ostaly 
zl·ożone w jednym z klasztorów woło­
skich, gdzie spoczywają prochy P'O­
przednika króJa, ferdynandla. 
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Wbrew przewidywa.ni·om rodzina 
królewska i -rząd rnmuński nie z.ezwo­
liH na P'OWró.t do kraju celem wz.ięcia 
udziału w pog.rzebie - ska1zanemu na 
banicję a•rcy-ksi·ęciu Karolowi·, synowi 
zmarłego króla Ferdynanda. 

W Warszawie odbyło się w cerkwi 
prawosławnej uroczyste ·nabożeństwo 
żałobne za duszę króla; na nabożeń­
stwie byli obecni· wszyscy po5łowie 
obcych •państw oraz członkowiie Rządu. 

Krajem lll~sk i katastrof zaczyna 
nazywać Ni·emcy prasa całego świata. 
W ·ostatnkh czasach w kraju tym zda­
TZają się fak częste katas.tirofy. zwłasz­
cza w wielkich miastach, że mimowoli, 
nasuwa się to określenie dla kraju, 
który uważany bywa za wzór dobrej 
mgatl'i:za.cji życia pubHcznego. 

Masowy zwłaszcza charakter za­
czynają przybierać katastrnfy kolej.o­
we, samochodowe o·raz po1żary w mia­
stach. 

P.o ostatni.ej wi.elkiej katastrnfiie p·od 
Berlinem, kiedy to pociąg spacerowy 
spa<lł z wysok1iego nasypu, teraz znów 
miała miejsce kafastrofa w Mossi.ngen; 
podąg •os·obo\V'Y zderzył' się na stacji 
z towarnwym. Rany odniosło dwadzie.­
śda parę osób. Winę pono·si. urzędnilk 
ruchu. 

Zgon prymasa W ~gier. W Buda­
peszcie zmarł, przeżywszy 75 lat, pry­
mas Węgie.r, ks. Ka·rdyniał· Czernoch. 
Zmarły dostojnik Kościoła byt jedną 
z najpopularniejszych postaci' dzisiej­
szych Węgier, jako1 giorący patr}ota 
i zwolennik wi1elkośoi j , si1y państ\va 
węgierskieg·o. 

Zmarły cały swój majątek zapisał na 
cele na·rodowe i kości'elne. Pogrzeb od­
był się w B4dapeszcie. 

Rozruchy w Wiedniu zakończyły 
S•i·ę względnfo szybko dzięki energH 
rządu austrjackieg·o •oraz dużemu po­
parciu, jakiego· użyc1zyło premjerowi 
Ausbrj.i ks. Seiplowi. stronnictwo socjali­
s1tyczne mające duży wPłYW na Iudno·ść 
robotniczą Włednia. 

Nic jednak nie zdoła powerować 
ni1ezmiernych szkód, j akiie rozrnchy 
wyrządziły Wiedniowi i jego· mieszkań­
com. 1 1 

Poważne znaczeni·e ma fakt, że rnz­
ruchy komunistyczne, jakie mi·ały miej­
sce, 1podważyły bardzo poważnie kre­
dyt Aus.trji nie tylko w Eurnpie, ale 
i w Ameryce. Gmpa banków amery­
kańskich i europejskich, która zamie­
rzała udziel1i·ć Austrji pożyczki, gwa­
rnntowanej przez Ugę Na·rndów. obec­
nie cofnęła swoją zgodę, motywując 
ten hok niepewnością sytuacji poli­
tycznej w Austrji. 

CO SŁ YCHAć W KRAJU. 

Nominacje. Dotychczasowy wojewo­
da lwoW1Skii p. Garapich zo6bat przeinie­
sfony w s·tan nieczynny. Na jego miejsce 
został mianowany prezes Zw1ązku Zie­
mian Mał•opolski p. Dunin-Borkowski, 
który w najbliilSzym C'Zasie obejmie swo­
je stanowi1sko. Nowy wojewoda jest wy­
birt:nym d·zfałaczem · spof.ecZlflym, znanym 
nie tylko w Małopolsc·e, ale i w całym 
kraju; politycznie zbliżony jest do 1obo­
zu konserwatystów małopolskich. 

Wice-prezesem Sądu Okręgoweg·o w 
WaTszawie został· mianowany sędzia 
sądu apelacyjnego p. La:skowski. Dru-
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gim wice-p.rezesem został p. sędzfa 
Mark·owskir. Dotychczasowy wice-pre­
zes sądu okręgowego p: Ournińs1ki został 
mianowany podprnkuratorem przy Są­
dzie Najwyższym. 

Zabójca posła sowieckiego W oikowa 
Borys Kowerda, skazany przez sąd do­
raźny na dożywotnie więzienie i przed­
sta w•i·ony J)'rzez tenże sąd' do laski Pana 
Prezydenta, nie został jednak ułaska­
wi1ony. Pan P·rezy<lcnt pos.tanO\\ił nie 
skorzystać z ·pnzysfugującego Mu pra­
wa łaski, a to z tego względu, że Ko­
wcrda dokonał zamachu na przedsta­
wiciela obcego państwa, akredytowane­
go przy osobie Prezydenta Rzpli.tej. 

Ciężka klęska huraganów i burz. ja­
k!e ·nawiedziły województ\.\'O Nowo­
gródzkie dotknęła specjalnie niezamożną 
ludność wojewódlztwa, a zwłaszcza pię­
ciu jego powiatów. 

Jak się dowiadujemy ludność, która 
poniosla większe straty w czasie hura­
ganu, ot.rzyrna odpowiednią pomoc od 
Rządu. Na ostatniem ·P'Osiedzeniu Rady 
MiniiStrów upoważniono minnstra irobót 
publicznych do wyasygno\\iania 750 ty­
sięcy .zł·otych na ten cd. fundusz ten 
będzie stanowH długoterminową i nisko­
procentową po.życzkę dla ·poszkodowa­
nych. 

Wielka burza nawiedz.i~.a rówmez 
w d. 23 lipca r. bfoż. powiat Wilejsko­
Tr-ocki. Spadł 'Dlhrzymiej wie1kości 
g-rad, który · zniszczył w wielu miejsco­
w·ośdach zboża L okopowizny oraz po-­
rnnił do ·k<rwi znajdującą się na polach 
ludność, a zwłaszcza dzieci, zbierające 
\V lesie jagody. W czasie burzy wy­
buchły w paru wsiach pożary powstałe 
wskutek uderzenia piorunów. Najsil­
niejszy przebieg miała buriza w gminie 
Rudomińskiej. 

Budowa gmachu Muzeum Narodowe­
go postępuje szybko naprzód. Roboty 
pmWJadzone są w szybkiem tempie tak, 
że 1olbrzymia, monumentalna ta budowla, 
mająca 18 tysiecy mtr. kwa·dra.towych 
powierzchni fundamentów, będzie wy­
kończona w ciągu 3 lat. Budowa sa­
mego gmachu będzie k·osztowala ·okol.o 
5 miljonów zł·otych, które będą asygno­
wane :z funduszów miasta stoł. War­
szawy. 

Cafość gmachu składać si1ę będzie 
z piędu ·pawiilonów ·oraz trzech wiel­
kich, ·stylowych dziedzińców. na których 
będą ustawione te eksponaty, które nie 
nadają się do umieszczenia wewnątrz 
budynku. 

Przy budowie tego wspaniałeg·o 
gmachu, który będzie prawdziwą ozdo­
bą W·ars.zaWY, znajdzie pracę kilkuset 
rnbo·tników. Gmach stanie w Al. 3 Maja 

Polska wznosi pomniki swoim zasłu­
żonym synom. W dn. 30 b. m. -odbędzie 
się, jak to już podawaliśmy w „Prze­
glądzie" uroczyste odslonięcie w Byd­
goszczy pomni•ka Henryka Sienkie\vicza, 
nieśmiertelnego tw6rcy „Trylogji". Na 
tę podniosłą uroczystość przybywa do 
Bydgoszczy cafy naulwwy i literacki 
świat polski. z Panem Prezydentem 
Rzpli.tej na czele. Teleg·ramy z wyra­
zami hołdu dla pamięoi wi.elki1ego pisa­
rza nadesłały między innemi· wszystkie 
uni\versytety Francji, Włoch, Anglji, 
Gz.ech10-Słowacji, państw Skandynav."­
skich i Bałtyckich, Szwajcarji, Rumunji 
i Stanów Zjednoczonych. 

W polowie sierpnia :,~dbę.dzire się 
znów odsłnnięcie pomnika.;. aii-ugie'go zna­
komitego "p;i1sarza Stefana Z.eri>mski·ego. 
Pomni1k ten stanie w miejsóh~O:śd lecz­
niczej, Naf ęczowie, gdzie Żer,orri$-kf prze­
bywar stale na kuracji i gdzie zmarł 
i jest pochuwany jego ukochany syn 
Adaś Żeromski. 

Zjazd byłych legionistów odbę<lzie 
się dorocznym zwyczaj.em w d. 6 i 7 
si·erpni.a. W roku bieżącym na miejsce 
zjazdu obrnno Kalisz, dokąd przybędzie 
parę tysięcy członków Związku. 

W zjeźdŻie wcźmi·e również udział 
haw~ąca w kraju wycieczka członków 
Zjednoczonych Komitetów im. Piłsud­
skiego w Ameryce. PrzybGdzie również 
do Kalisza marszałek Pilsudski oraz 
paru ministrów. Związek Strzelecki po­
za tradycyjnym marszem „szlakiem 
Kadrówki" urządza szereg marszów 
z okolicznych miast do Kalisza. 

ŻYCIE GOSPODARCZE. 

Wielka. al<-cję budowlana. zamierza 
rozpocząć Rząd jeszcze w roku bieżą­
cym celem dostarczenia ludności miesz­
kań oraz zatrudnienia bezrobotnych. 

Do akcjii tej mają być \.Vciągnięte 
kapitały zagraniczne, które dla tych 
celów ni1e je.st trudno pozyskać oczy­
wiście przy odpowiedniej gwarancji. 

Obecnie opraco\vywuje się w Minri­
stcrstwi·e Robót Publicznych szczcgóto­
wy plan tej akcji<; rprz.ewiduje on mie­
dzy innemi budowę wielkich 'Os!edli 
podmiejskich dla wojskowych i urzędni­
ków. Osiedla ta.kie będą urządzone 
w Wars.zawie, Poznaniu, Lwowie i Kra­
kowie oraz w miastach kresowych. 

Projektuje się również rozbudowę 
miast, zwłaszcza zaś Warszawy; w 
grę wchodzi .tutaj o.forta grn,py budo­
wlanej prizeds•i,ęhi·orców amerykańskiich, 
którzy podejmują się wybudować od­
powi·ednią ilość domów wzamian za 
28-letnią ich eksiploatacię. Inna znów 
grupa amerykańsko - holenderska chce 
podjąć s1ię przebudowy \Vęzła kolejo­
wego w Warszawie. 

Umowy co do tych prac, jako opar­
te na obopólnych korzyści.ach, mają 
s.zanse pomyślneg·o zakończenfa. Wpfy­
nęlioby to decydując'O na zmniejszenie 
stanu benobocia. 

Natomiast już ·z funduszów krajo­
wY.ch, · a mianowicie z dochodów, jakie 
dają nam koleje państwowe, rozpoczęta 
będz·ie w najbliiższych tygodniach serj a 
robót, mających na celu rozbudowę 
stacyj kolej·owych na 'Szlaku: Warsza­
wa - Toruń - Gdynia. Szereg stacyj 
będzi:e zupełnie przebudowany; rozbu­
do·wana· będzie do znaczni·e większych 
rozmfairów stacja Toruń, która Jest 
obecnie ważnym węzłem kolejow~rm 
ekspiortowym. 

Równolegle z rozbudową linij ko­
lejowych idzie w parze budowa no­
wych wagonów kolejowych, na który 
to· cel Rząd iprzeznaczył z dochodów 
kolei sumę 18 mii]j0i11ów zło.tych. Wa­
gony te są obecni·e wyrabiane w fabry­
kach kraj·owych, ostatnk Viięc zamó­
wi1enia pr·zyczynią S·iG rów111ież do za­
trudnienia pewnej liczby robotników. 

Ogółem na wzmiankowane powyżej 
prace inwestycyjne w kolejnictwie Rzad 
przeznaczyt ostatnio 29 miljonów 160 
tysięcy złiotych. Suma ta pochodzi cal­
koWicie z dochodów, jakie dają koicje. 
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KOCHAJM·Y.rSIĘ. ·~ a pod takt kilku orki1es.tr, które praco­
.' Zjazd Po·wiatowy straZ'.Y pożarnych ·~ 'Wiaty bez Wytchnieni·a, ·ochocze pary od-

\V Niedopytóvtie odbyJ "sib znakomide. daty się niepodz,ielnie tańcom. 
· Poszczególne s.traże z najblii-ższych Tymczaserri starszyzna, komitet i 

wiosek i mi·asteczek stawily s·ię w kiom- zaproszeni gośde zasiedli do stołu bie-
plecie, dalsze zaś nadesłały delegację, siadnego, dla ostateczneg·o uczczenia 
pragnęły bo\viem chociaż w ten siposób zja zdu powiato'Wego. 
P!zyjąć udział ·w '-: powsz·echnem świę- Po -Opróżnieniu całego szeregu bu-
C'te. telek, · to·wa1rzyst\l.'O nabrało humoru 

_Konkurs·owe cw•i•cz.enia strażackie i zgioclni.e z tradycją posypały się t·oasty. 
wyp·adły ·~imponurąco :i na dobrą spra- Z .początku każdy z nich. poJJrzc-
wę należałoby wszystkim zespołom cbony był moiwą mni·ej lub v.ni.ęcej cie-
przyzmtć ·odznaczenia. kmvą, której uczestnicy biesiady st::i.-

$ąd kinqkąrsQ.W'Y był jednak innego rali siG słuchać w skupieniu głębokiem. 
zdania, gdyż wyróżnił tylko trzy naj- Dalsze toasty były już mniej kraso~ 
lepsze. mÓ'wczc, poni·e\l. ·aż amatorom stopniowu 

Zło·śliwi ukzymywaH, iż byłby nie- z,aczęł•o brako\l.'aĆ swady, zaś biesiad-
wątpliwie nagrndzH ·większą .U.ość, ale ni'kom cierpliwości do słuchania poto-
miał tylko dn dyspozycji. trzy nagrody, ków wymowy. · 
które wypa.dło przeznaczyć wybranym Wszyscy pragnęli brać udział w 
zes1połom. ogólnej gawędzie, każdy mi·ał C'OŚ do 

Orz.eczenie s<idu ni.e wywołał·o zbyt­
niego entuzjazmu wśród zesipolów stra­
żackkh: i ·przyznać trz.eba, ż.ei tylko trzy 
wyróżnione straże pogodziły się z lo­
sem, zaś pozostałe miały w duszy tro­
chę żalu do lo·su, a może \vięcej do 
jury, które decydował10 o nagrodach. 

Wśród publicznej .zabawy, którą 
urządzH komitet zjazdu s'trażackiiego, 
rychł10 minę{y kwasy i_ uczucia żalu, 

powiedzenia ·i rwał si·ę do głosu, więc 
11a sali zapanował gwar, trudny ist1otnie 
do stłumienia. 

Po toastach o charnkterze bardziej 
urzędowym, nastąpiły mowy S·erdecz­
niejsze, tu i owdzie pękaf. d1owc•ip, wita­
.ny salwami. -radosnego• śmiechu. 

Trudno byl·oby zliczyć wszystkie 
toasty, ponieważ mó\vcy starali się nic 
pominąć nikogo, a pito się zdrowie 

obecnych, za.równo jak i tych, co na 
Zjazd ,przybyć ni·e mogJi. 

Bate-rja opróżnionych butelek wz-ra­
stala ooraz ba·rdz.iej, na sali biesiadnej 
wżmagał si.ę hałas ożywionej dy­
sputy, w któr.ej }eden usiłował prze­
kr.życzeć drugieg·o. 

Wreszde, gdy po skrupulatnem obli­
czeniu prz.ez gospodarzy okazało się, że 
wychylono już wszelk1i1e możHwc toasty, 
a nfkt z gościi nie został pominięty, 
przeto nie będzi.e okazji do obrazy 
osobiistc:L podniósł s.ię ktoś i poprosił 
o gf.os. 

Gośdc prz.ydchli nagle wwost ze 
zdziwienia, przypuszczano bo\.viem, ż.e 
kto chciał, to· się już wygadał należycie. 

Wśród ciszy mówca zdołał - wyp·o­
\\ 'iedzi1eć sporn serdecznych słów, któ­
re zakończył ·ognistem wezwaniem: 
Kochajmy się! 

Zebrani· przyjęN ten wniosek ochoczo 
i wnet buchnęły okrzyki: Kochajmy się! 
Kodrnjmy! 

Ody nastąpiło uspokojenie i biesiad­
nicy usiedl:i, jeden z gości ·Odezwał slę 
1półgł·osem: 

- Od tego toastu powinn·i byliśmy 
zacząć, bo kochać się winniśmy prze­
dewszystbem„. kochać prawdz1iwi.e i.„. 
na trzeźwo. 

Spoj1rzano na niego z ukosa. 
Byt to miejscowy referent, któremu 

lekarz zabronił od kilku lat pić ze 
względu na wadę s·erca .... 

Nikt więc jego uwagi nie poitrakto­
wał na serjo. 

A szkoda... Aramis. 
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WIADOMOŚCI NADESŁANE 

.DO REDAKCJI. 

„Dożyn/d" w Soale. Zap·owiedziane 
na dzień 28 sierpnia r. b. „Dożynki" 
w Spale u Prezydenta Rzeczypospol itej 
wzbudziły na ·· t·er.enie wiejskim po­
wszechne ożywienie, głównie w organi­
zacjach młodzieży wiejskiej. W San­
domierszczyźnie przygot·owuje się gru­
pa obrzędowa, zaś na terenie p·owia­
tów: Opoczyńskiego, Brzezińskiego i 
Łowickiego młodzież O'fgani.zuje liczne 
banderje konne, przyczem 'Ziemia Ło­
wicka wysfa\.Vi charakterystyczny ob„-1 

rzęd wes·elnv i chóry .śpiewacze. ··· Z .. 
Wołynia. p.rzybędą chóry sp1ewacze 
i grupa, inscenizująca obóz cygańslki. 
Paizatem Wiszystkie Wojewódzkie i p,O·· 
wiatowe Związki Młodzieży Wiejskiej 
przeprowadzają obecnie zawody spor­
towe, kwalifikujące zawodników do 
udziału w za wodach ' 1i. ćwiczeniach 
„Da.żynkowych" w SIP.ale. Jak w1idać 
z dotychczasowego zaintereso\vania się 
wsi uroczystości<! „Dożynko\\'ą" - w 
dniu 28 sierpnia nalęży si ·ę spodzic\rnć 
olbrzymiego napfywu gości wiejskich 
ze ·wszystkich zakątków kr~Ju. 
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Uroczystość „Dożynkowa" będzie 
ujęta w następujące ramy. 

a) Przemarsz zwartych szeregów 
przed P. Prezydent.em. Na czele po­
chodu będą kiroczyły grupy, obrazujące 

waż·niejsze prace rolnika; 
b) Składanie wieńców dożynkowych 

POZNAŃSKI ZAKŁ.AD 
HAF T·Ó W ARTYSTYCZNYC~ 

JULJAN ZIMNISZ 
POZNAŃ, ul. 27 Grudnia 16. 
1 piętro (dom ogrodowy). 

WYKONYWUJE SZTANDA~Y, CHO­
RĄGWIE, ORNA TY, KAPY ORAZ 
WSZELKIE ROBOTY ARTYSTYCZ­
NE WCHODZĄCE W ZAKRES HAF· 
TOW KOŚCIELNYCH. SZTANDARY 
OLA STRAŻY POŻARNYCH WYKO 
NYWUJE SIĘ WEDŁUG $CISŁYCH 
PRZEPISÓW. WIELKI WYBÓR 
KIELICHÓW I MONSTRANCJI 

. ORAZ OBRAZÓW OLEJNYCH. 

KOSZTORYSY BEZPŁATNIE CENY 

PRZYSTĘPNE. I 
Adres ,,RĘCZNOHAFT" telegr. Tel. 25-36. 

od poszczególnych zi.em wraz z prze­
mówi.eni.em przodo\vnika, po którem na­
stąpią przyśpiewk.i Prezydentowi i to­
warzyszom oraz tańce reprezentacyjne; 

c) Za\.vody sport·owe i ćwiczenia 
gimnastyczne; \.vreszcie zahawy, gry 
ruchowe, tańce i widowiska. 

Przybywającym na uroczystości 

„Dożynkowe" przysługiwać będą w dro­
dze pO\.VTOtnej znaczne zniżki opłat ko­
lejowych. 

Organizację „Doży1nek" prowadzi 
Centralny Związek Mł·odzieży Wiej­
skiej, przy współudziale Centralnego 
Zwi<izku Kółek Rolniczych i Związku _ 
Teatrów Ludowych. 

SIKAWKI, WĘŻE 
I PRZYBORY STRAŻACKIE POLECA 

STANISŁAW TRĘBICKI 
WARSZAWA, KOPERNIK A 33 
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BIURO INSTRUMENTACJI NA ORKIESTRY DĘTE 

BOLESŁAW OPRAWKO 
S Z R B Ń S K, starostwo Mławskie. 

Posiada na składzie nast~pujące nowości muzyczne na orkiestry dc;te. 
Aza. Walc-Boston cena Zł. 2.00 O władco świata. Modlitwa solo 
Ekstaza Miłości. Walc-Boston • • 1.30 baryton • • 1 20 
Marszałek J. Piłsudski. Marsz • • 3.50 Polskie kwlałl'• Serja pierwsza • • 3 OO 
„Cześl:poległ,»m za Ojczyzn~" Pleśni przygodne. (kościelne) • l.bO 

Marsz żałobny • • 2.00 Stabat Mater. solo baryton • • !l.00 

Wysyłkę uskutecznia się za gotówkę i za zaliczeniem pocztowem. Przesyłającym należność 
zgóry wysyłka następuje franko. 
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SKŁADNICA STRAZY POZARNYCH 
SP. AKC~ 

_WARSZAWA, UL. SENATORSKA 29, TEL. 277-42. 
Rachunek w P. K. O. 3022 

poleca ż wl'asnej fobryki w GRODZISKO 1"\I\Z. et FI\BRYCZNI\ 11, tel. 39: 

SlKA WKI 4" przenośne, wypr6bowone przez KomisJ<: Technicznll Glównego 
Zwieazka Stroty Pożarnych. 

BECZKOWOZY, DRABINY, POCHODNIE, KASKI, PASY, 

TOPORY, MP.SKI GAZOWE i DYMOWE, WĘŻE · TŁOCZNE 
SSAWNE,- GF\ŚNICE i t. p. artykuły w zakres pożar­

nictwa wchodzące. 

OFERTY I CENNIKI WYSYŁĄt1Y Nf\ ŻĄDl\NIE. 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••o••••••••••• 
Kupujcie tylko narzedzia wypróbowane przez Główny Związek Straży Poż. R. P. 
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